
Opłata pocztowa uiszczona gotówkę
Nr. 25 Lwów, Sobota dnia 1 Listopada 1924 Rok XL'I

PRENUMERATA
Miesięcznie w : Lwowie 
3 zł. 30 gr., kwartalnie
9 zł. 40 gr., z dostawą 
do domu i w całej Pol
sce z przesyłką poczt. 
3 zł. 60 gr., kwartalnie
10 zł. 20 gr., za granicą 
.miesięcznie 5 zł. 50 gr., 
kwartalnie 15 zł. 50 gr!

CENA NUMERU

15 gr.
Na dworcach kolejow.

17 gr.

H U E R  L W O W S K I

wychodzi codzienne » gori&iije 0 rano.

CENY O G Ł JSZE " :
Z a  w ie r s z  m  i l i m c t r o w y  
Z w y c z a jn y  z a  te k s te m  1 0  g r . 
N a d e s ła n e  i n e k ro lo g ja  30  g r . 
N a  p ie r w s z e j k o lu m n ie  5 0 g r . 
P r z e d  k ron iką  i w  ru b ry c e  
„ R e p e r tu a r "  -Ao g r . P o  k ro 
n ice  i k o m u n ik a ta ch  35 g r. 
D z ia ł  e k o n o m iczn y  40 g r . 
D ro b n e  o g ło sz e n ia  z a  k a id y  
w y r a z  6 g r . K u p n o  i s p r z e 
d a ż  8 g r . M a try m o n ia ln e  
12  g r . P o s z u k u ją c y  p ra c y  
4 g r .  N a  k o lu m n ie  te k s to w e j 
p a s k i i in s  r a ty  po 35 g r . 
W  p rz ew o d n ik u  in fo im a c y j-  
n o -re k larn o w ym  p o  15  g r . 
(n a jm n ie jsz e  1 z ł ! 50 g r .) .  
O g ło sz e n ia  z a m ie jsc o w e  250/0 
d ro że j, z a g ran icz n e  o 5 0 %  

dro że j.

R edakc ja  ui. Ossolińskich i, 15 A d m iiu s tra c j11 ul. Chorążczyza- 1.26. — Teief. recińitc. 19. — Konto czekowa P. K. O. 140.561.

Łącznicą dla n o o w  chorych
w KATOWICACH pod KRAKOWEM
SB6 F" o t w a r U  c a i y  r o k  
Zakład nowocześnie urządzony, najnowsze me- 
tudy leczenia pod kierunkiem Docenta chorób 
nerwowych U. i.  Dra M. Zielińskiego. Stała 
opieka lekarska. Koszta pobytu i leczenia umiar
kowane. Wolny wybór lekarza. Zgłoszenia: Doc. 
Dr. Zieliński, Kraków, ul. Kochanowskiego 14. 
tel. 3098  lub wprost do Licznicy, Batowice 

p. Raciborowice, tel. Kraków 1030____8L5

„ M e r k u r y  P o ls k i44
W ydawany dotychczas przez „Ajpncję wsuhudnią w War
szaw ie p-zy „Codziennych wiadomościach ekonomicz
nych" „Informator podatkowy i gorpodarczy" przekształ
cony zost-ł na pismo v charakterze gazety pod nazwą

Mnnbiinn ifn k k i"  który inform ować będzie o spra- 
„ i i .  iirlflil ■ i  U lan i s wach skarbowych, finansowych, 
przemysłowych, handlowych i podatkowych. — Pierwszy 
num er „MERKURY POLSKI" pojawił się 25. pażćzier- 
niKa. Wychodzić będzie w W arszawie 2 razy tygodniowo 
we środy i soboty. „MERKURY POLKI" nie będzie w ni- 
czem kolidował z „Codziennemi wiadomościami ekono- 

micznemi" lecz przeciwnie, będzie je uzupełniał.
P re n u m e ra ta  kwartalna wynosi z dostaw ą lub 

przesyłką pocztową 3 zł. 50 gr. Dla abonentów „Codzien
nych wiadomości ekonomicznych" miesięcznie 1 zł. Pre
numeratę „Merkurego Polskiego" przyjmuje lwowski 
oddział „Ajencji W schodniej4 ul. Długosza 31., tam też 
do nabycia numery poszczególne po 10 gr.

Dzisiejszy numer
zawiera:

B ez w stydu  I b ez  odpow iedzialności (a rtyku ł 
\t stępmy).

Generalna dyskusja budżetowa. 
Czechosłowacja pragnie uznać sowiety. 
Zwycięstwo konserwatystów w Anglii.
Nowy napad bandycki na Wołyniu.

Frzesilsnie gabinetowe zażegnane.
Uśmierzenie politycznego iu n M iz m u  endeków.

Polityka zagraniczna rządu odpowiada interesom i godności Państwa.^ 
Większością 40 głosów stanął p. Grabski na mocnej podstawie zaufania ~

i uznania.
W arszawa, 30. października. (Telefonem  od 

naszego Korespondenta). Dzisiejszego posiedzenia 
Jjpjmtr, k tó re rczpouzęło się o godiz. 3.30, oczeki
wano z wielkiem naprężeniem . K w estia wotum 
Zaufania dla rządu została  — jak  wiadomo — po
staw iona przez prem iera w sposób zdecydow any. 
W  zw iązku z iem  po skończeniu w czorajszego 
posiedzenia zebrały  się w szystkie kluby parla
m entarne na narady, k tóre trw a ły  do późnego 
w ieczora. P. m aisz. Rataj odlbył jeszcze w czoraj 
o igodz. 11 wiecz. konferencję z przedstawicielami 
klubów w tej sprawie. W  rezultacie szereg  k lu
bów  odroczył sw e posiedzenia do dnia dzisiej
szego. Dziś o godz. l-^zej zebrał sję konwent 
sen jor o w, na którym  zdecydow ano, że nie będzie 
dyskusji i;ad wnioskiem p. Niedziałkowskiego, tak  
jak to było zapowiedziane, lecz, że posz: zegóvne 
Muby zgłoszą sw e deklaracje na dzisiejszem po
siedzeniu Sejmu.

Po odczytaniu deklaracji przez przedstaw i
cieli odnośnych klubów zgłoszono do iaskl mar
szałkowskiej cztery wnioski, a miano walcie: wnio
sek  Ch, D., wniosek trzech  s tronn ic tw  P. P. S„ 
W yzw olenia i Tedności Ludowej, oraz Związku 
chłopskiego, trzeci wniosek klubu ukraińskiego 
a czw arty  kiubu białoruskiego.

P rzy  odcza tywaniu deklaracji nie obeszto się 
bez m om entów w esołych; i ta k : gdy przedstaw i
ciel koła żydow skiego w  końcowym ustępie swej 
deklaracji napadał na min. spr. zagr. Skrzyńskie
go za rzekomo niezgodne z isto tnym  stanem  rze-

) czy przedstaw ienie spraw  mniejszości narodo
w ych przed forum Ligi Nar., pos. Diamaud (PPS) 
zaw ołał: „no teraz pocałujcie się z endecja!’4 co 
większość posłów nagrodziła gromkim,i oklaskami.

Nad zgłoszonym i wnioskami ^anządzono gło
sowanie im ienne; wnioski głosowano w  kolejno
ści icin zgłoszenia. W niosek Ch. D. uPadł, wniosek  
trzech stronnictw lew icow ych zgłoszony przez 
posła Bariickiego (P. P . S.) przeszedł, uzysku
jąc 40 głosów większości. W ten sposób rząd 
preui. Grabskiego uzyskał w tej formie wotum za
ufania. K ryzys gabinetow y — tali mało obecnie 
wisfcazany — zosta ł w ięc przez większość po
słów, staw iających sobie przedewiszytkiem za cel 
in teresy  państw a, zażegnany, co niewątpliwie t 

I przez opinję publiczną zostanie p rzy ję te  z dlulżlem 
zadowoleniem Klub Ch. D., k tó ry  głosował za 

| wnioskiem połączonych stronnictw  lewicowych, 
mówiącym, że: „polityka zagraniczna rządu od- 
3>owiadała interesom  i godności P aństw a polskie
go’4 — dał niejako lekcję swym  kolegom z praw i
cy, jak należy  pojm ować m+eres i godność państ
w a. Przez zajęcie takiego stanowiska klub Ch. 
D. zasłużył sobie na uznanie zdrow o myślącej 
części Izby poselskiej. Stanowisko kiubu Ch. D. 
wywołało wielką konsternację na ławach pra
wicy.

W  czasie odczytyw ania deklaracji przez po
s ła  kom unistycznego Królikowskiego, trw a ła  na  
sali niem ilknąca w rzaw a.

D  R  O  B  N  10 O  G Ł  O S Z E M  A .

POSADY i PRACE.

I  w ow sk ie  Towarzystwo Akcyjne Brr warów poszukuje 
l*  do natychmiastowego przyjęcia bednarzy obznajo- 
mionych z robotą browarnianą. Zgłoszenia w Dyrekcji 
T ow arzystw a Lwów, Kleparowska 18. 8088

A A eble wyrobu Stolarzy Lwowskich. Sypialnie, jadal- 
ł ' ' ł  nie, urządzenia biurowe i k u ch e n n e , „raz meble 
giętych poleca Miejska Wystawa plac Halicki 10, 7935

O łu ż b ę  d w o rs k ą  domową restauracyjną, kawiarniauą 
ć J  poleca Biuro Pracy Rynek 29. 8093

/g u w e rn a n tk i  dla 12-letniej córki poszukuje adwokat 
AJ fiehm ann w Jabłonowie. Wymagane niemieckie, an
gielskie i fortepian. 8100

D i u / o  Kostiuka Kopernika 19. Poleca agronomów, le- 
śniczych. biuralistów, nauczycieli, nauczycielki, bony, 

wszelką doborową służbę dworską, miastową, restaura
cyjną.  8117

RÓŻNE.
C h a r a k te r  i lo s  opisuje za nadesłaniem pisma, daty 
A-' urodzenia i 5 zł. astrolog i grafolog Klecz, Poznań 
Niegolewskich 20 III. 8052

KUPNO i SPRZEDAZ.

Ka p u s tę  najprzedniejszej jakości Jo  kiszenia na zimę 
sprzedaje Szkoła Ogrodnicza Zamarstynów. 8051

p o r te p l a n  wybitnej marki, ~ Ć tkt krzyżowy, piękny 
* i dobry, okazyjnie sprzedam. Szopówna ul. Kętrzyń
skiego 24. I. p. uizwi prawe, od 11-12 i od 2-5. Han
dlarze wykluczeni. 7651

J uż teiaz stosowna pora zamawiać węgiel i koks na 
opał. Przekonajcie się, że najtaniej u firmy: T adeusz 

W asung  i Ska, Lwów, Chorążczyzny 18. Tel. 8-33. 8020

Naw ozy sztuczne wszelkiego rodzaju, kupno i sprzedaż 
ziemiopłodów „PRZEMROI S. A. Oddział we Lwo

wie. Zarząd: J. Wasung i K. Kintzi, Chorążczyzny -0 
Tel. 8-33 8021

p o  te p ia n  pieiwszorzędnej marki, krótki, krzyżowy 
1 prawie nowy, wsoaniały, sprzedam, od i 0-1 i od 
2-4. Leona Sapiehy 67. 1 p. drzwi prawe. Handlarze 
wykluczeni. 8034

l /3 o  chce  dobrze kupić lub sprzedać majątek, kamie- 
nicę lub kapitał ulokować na dobrą hipotekę niech 

łaskaw ie się zgłosi do najstarszego szczytnie znanego 
Biura „Celeritas" Lwów Jagiellońska 17. 8096

B janL ow sk i. Skłau broni i Pracownia Rusznikarska
• we Lwowie, ul. Czarnieckiego 2. 8099

Pa rc e la  stoneczna 150 sążni przy u l . . Kordeckiego 
3150 zł. Giza Gródecka 129. 8100

p o r te p i a n  wyDitnej marki, krótki, krzyżowy, dobry i 
* piękny, okazyjnie sprzedam ui Kętrzyńskiego 24. I. 
piętro drzwi prawe od 11-12. i od 2-5. 8122

p o r t e p i a n  pierwszorzędne; marki, krótki, krzyżowy, 
* prawie nowy, sprzedam. Leona Sapiehy Si I. piętn 
drzwi prawe, od 10-11 i od 2-4. Handlarze wykluczeni 8120

p o r te p i a n  k.ótki, angielska mechanika, znakomity, 
* sprzedam. Kopernika 26. parter oficyny gankietr 
osfatnie drzwi. Skleniarski. 8122

P to b r e  palto zimowe tanio sprzedam, Weissenberg, 
Plac Strzelecki 6. 8109

p ie rw s z o rz ę d n y  fortepian Bósendorfera sprzedam 
* raty. Zimorowicza 6 drzwi 3. 8

na
8110

MIESZKANIA.

P o k ó j  kawalerski umeblowany lub nie poszukuję 
1 tychmiast. Zgl. Perfumerja Kopernika 22. >

na-
8119

ILUSTRACJA" Najwytworniejszy ilustrowany tygodnik  
_  _ _  -Mjr ■  — — w Polsce. Nabywać można w szędzie,

u l  n  h _  w  ■  ■  m m  ^  Ć erłapojedynczegotifim eru 60 gr. <=*

P re n u m e ra ta  „ K u rje ra  L w o w sk ie g o 11 w ra z  z  ^ Ilu s tra c ją 11 
z dostawą iub pocztą wynosi m ie się czn ie  5 z lo t., kw arl aln-e 14 z ł.
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Bez wstydu i bez 
odpowiedzialności.

Juz od dłuższego czasu polowała endecja na 
Skrzyńskiego. Człowiek ten  podwójnie zgrzeszył: 
najm erw  jako poiiski hrabia z k rw i i kości odw a
ży! się służyć ojczyźnie poza obozem „narodo- 

a pow tóre ośrmekł sit, poprawić biedy, po 
Pełniane przez m ęża tak  .^narodowego ‘ jak sam  
•p. Spyda. Atak wczorajszy nie był niespodzi anką, 
c  jego sile m ożna było w nioskow ać z  artykułów  
endeckiej p rasy  prowincjonalnej, pełniącej rolę 
nagonki. Tym czasem  strzelcy, ukryci za  d rzew a, 
ma namnaJi luki.

Aż przyszedł czas dyskusji sejmowej nad, 
sprawozdaniem  min. Skrzyńskiego. J>o s tiza ta  
w yznaczony był p. Głąbiński, byty  tajny radca 
jego królew skiej i apostolskiej mości. S trzała  
by ła  za tru ta  w  sosie, g o to w am m  w paten tow a
nym  endeckim ty g u . W  języku pan tycznym  w y
ładow ała się ona w  następującej fornuę: „P rze
ciw staw iam y sie m etodzie uległości wobec 
obcych państw  lub żyw iołów  obcych”.

Gdyby to powiedział S troński albo D m ow ski 
ty łb y  może Grabski w ziął to  za zw yczajny cra- 
aes dziennćkarriki, ane w  ustach posła ułąbtn- 
skiego, zarzut zakrawa? na złośliw e zohydzanie 
rządu, albo, juk Chce świ’e|żu naby ty  organ  Korfan. 
tego, na wielką nierozw agę i obeilżywość w naij- 
w i  ższym  stopn«'i.

G rabski miał rację, źe się obraził. W  pow aż
nej dyskusji parlam entarnej, której z uw agą przy . 
słuchają się w szystkie „obce p aństw a \ obce >ży- 
wiioły1’ przedstaw7wxel nąjUcznejśzęgo stronnictw a 
iiie m oże posługiw ać się wyrażeniam i, zapoży
czonymi z  frazeologii partyjnego żargonu. Jdżeli 
g em ra łn y  mów7ca używ a .,najmocniejszych stów*’, 
jakie ma w  zapasie, to iasnom  jest, że  'z ąd  taki 
powinien natychm iast ustąpić.

tjndecia m ierząc w  pięfę gabinetu Skrzyń
skiego nie chciała zabić Grabskiego. Zdaje sobie 
ona dokładnie spraw ę, że droga do g ab h e tu  za- 
gwożdżona jest jeszcze , imow iskiem \  czasów 
rządiuyr,nar*kłowego’1. Endecja 'wiedziała, że z a
Grabskim stoją naw et ci, k tó rzy  sw ym i głosami 
zbudowali Chjenę. C elem  j'ei było osłabienie rządu, 
podw ażenie Skrzyńskiego w pierw , zanim lewica 
tuszy na m inistra ośw iaty  i sp raw  w ew nętrz
nych. Uderzając pięścią w stół, chciała łoskotem  
zaakcentow ać igwą siłę. Tym czasem  p. Grabski 
wziął to za casus beli: i naG chmiiast postawił 
k wesiję zaufania. Njkt z endeków  mię ispodiziewal 
się takiego ,.dictum acerbam ”. W edług d o ty c h 
czasowej p rak tyk1 byw ało  zw ykle  tak, że tylko 
za  obrazę rządu „narodow ego1" szło s'.ę do krym i
nału, natom iast względem w szystkich innych (ga
binetów  obow ązyw ało  staroperskie „Helże na 
Soplicę*’'.

G rabski p ierw szy  stanął w  obronie powagi 
rządu i pierwszy zakw estionował, że rząd nie jest 
ćw iczebną tarczą dla nie ud powi edzi abiych mów
ców pairtyjmych. Za słow a P- GłąbińskScgo jest od
powiedzialna cała O w ena w raz z p:astow skimj 
przyiegfośoia.m, Zarzut „flTJIłSBfe Biłbym pań
stw om  i obcym żywiołom’* musi być poparty 
Ścisłymi datam i i faktami. Faktów  tych  endecja 
nie ma, a gdyby chciała sw oje w yrażenie nacią
gnąć, by łaby  zm uszona pociągnąć do odpowie
dzialności wsżs iżkłtah tych, k tórcy podpisali trak 
ta t  o mnieiszośriaoh, k tó ry  chyba jest najbamlteiej 
klasycznym przykadem  „biegana obcym  pań
stwom i obcym żyw iołom ”.

P on iew aż zaś ani 'Społeczeństwo, ani] w ięk
szość posłów  sejmowych nie m oże sobie pozw o
lić na obalenie gabinetu Grabskiego, p rzeto  endle- 
cja będFe się musiała w7yt!Tma'Czvć w obec opjnji 
narodu za swoje karygodne zachowanie.

Kto jeszcze w ierzył w narodow y  i pańs w o- 
wy zmys> polityczny endecji, ten w  p-ymmóyle- 
rda- Glabińskiego m a sposobność poznać kortspmk- 
cję i składniki wybuchowe petardy, tnzucaniaj sy 
stem atycznie rod ko ła  polskiej oaństwowosci.

I. K.

Generalna dyskusja budżetowa.
Przemówienie p. Poniatowskiego.— „Wyzwolenie" domagać się będzie

rozwiązania Sejmu.
\v a r szaw a, 30. października, ( le i.  wł.) P o t cudisfeim definitywnie dostęp do a m ji. G ra  ta  za* 

ukończeniu głosow ania i ustaleniu jego wyników-, • sługuje na to, by  ją nazw ać: „gra ambicji osofab-

W  MIEJSCE P. THUGUTTA MIANOWANO 
P. PUTKA.

Warszawa, 30 października. Na dzisiejszem 
posiedzeniu sejmowej komisji adrr nistracyjnej 
w ybrano  pt zewodmczącym w miejsce uistępują- 
ceog posła Thugutta posła Putka (W yzwąlenie).

za rząd ten o  przerw ę 10-minutową, po której przy 
stąpiono do aysKusji generalnej nad budżetem.

P ierw szy  zabrał głos w icem arszałek POnia- 
toy  ski (W yzwolenie), który w jasnem  i rzeczo- 
wem  przemówieniu scharak teryzow ał przede- 
w szystkiem  działalność min. skarbu  w  zakresie 
przedłożenia Sejm owi buazelu.

W  czasie przem ówienia pos. Poniatowskiego, 
w  ław ach rządu zjawił się prem. Grabski, a  pa 
krótkiej chwili i kilku m inistrów .

W  dalszym ciągu pos. Poniatow ski omawia: 
sprawę reformy rolnej i konieczność jej p rzepro
wadzenia, zaznaczając, ze stronnictwo jego ani na 
krok nie m oże odstąpić w  spraw ie reform y rolnej 
od! liniji w ytycznej w  przedłużonym  sejm owi pro
jekcie, co lew ica przyjęła gromkimi oklaskami.

W  dalszym  ciągu przem ówienia poddał pos. 
Poniatow ski surowej i druzgocące! k f y tyce dzia
łalność min. spraw  wewn. w . dziedzinie admini
stracji kresów  i stw ierdził, de: „konieaznem jest 
znalezienie w łaściwej form y autonomii dla tych 
je renów i do tego dojść musi, niestety, panowie 
za późne uiznają słuszność tych poglądów.

Przechodząc do spraw  sądow nictw a p o s . P o 
niatowski nie oszczędził rów nież j min. spraw ie
dliwości, W yganowsikiego, którego politykę na
zw ał „POlitJką droDnych Persona!]!*’. M ów ca pod 
kreślił, i'z sądow nictw o nasze trac i zaufanie. Nie 
mniej surow ei k ry ty ce  poddał pos Poniatowski 
też działalność min. ośw iaty  Miklaszewskiego, 
k tórego nazw ał „pumniejszycielem o św iaty ’*, 
gdyż on właśnie dabrow adził m iędzy innymi „do 
zdew astow ania szkolnictwa i zniszczenia oś\viaity 
pozaszkolnej”.

Puirkt ciężkości sw ej polityki p rzer ósł ipos. 
Poniatow ski następnue na. min spraw , wojsk. gen. 
Sikorskiego. G ra min. Sikurfskiego dla nikogo nie 
etsn Se*c 'e ttm , Ina ona doprow adzić ao takiego 

stanu rzeczy, któryby zamknął przed marisz. Pi?-

sitych gen. S ikorskiego i to  panow ie idz e  wam  
nie na rękę być może — ale dźdem się to  ze szko
dą dla Polski!*’

Kończąc pos. Poniatow ski ośw iadczył, że z e  
względu na trudny okres, jaki państw o  obecnie 
przechodzi, należy  ponieść w  różnych dziodzinach. 
życia pew no ofiary, do  czego też musi1 być powo
łany taki seun, k tó ryby  by ł istotnie odbiciem omie
cionych usposobień i przekonań 'społeczeństwa 1 
diatego: „klub, który rePiezentuję, zgłosi w  naj
bliższym czasie wniosea o rozwiązanie obecneg® 
Sejmu i rozpisanie nowych wyborów.*’ W yzw ole
nie w  sw ej działalność parlam entarnej dążyć bę . 
dzie obecnie do usunięcia ty ch  ministrów, k tó 
rzy stanow ią balast dla gabinetu i z. tego względu 
stdstuinek klubu do izadu  nie będzie — jak  dotych
czas — stosunkiem zupełnej tolerancji.

Ponadto  ośw iadczył pos. Poniatow ski w 
swem  spokojnem na .zewnątrz, lecz stanów ezerr 
zarazem  przemówieniu — naw iązując dc poru
szanych w prasie ataków na niektórych pos.ónR* 
stronnictw a „W yzw olenie’*, jakoby byli oni zw ią
zani iz pewnvrtii in s ty tu tam i handlowcami, czar- 
piąc z tego ty tu łu  pew ne koTzyśd —  że jest za
szczytem  jego stronnictw a, iż może zaw sze  z ta 
ką sam ą swobodą, jak teraz, zakom unikować mzą. 
dowi, że nie jest L n'e było zainteresowane w «- 
mawianym przez piasd związku Handlowym rolni
ków  polskich, a nos. Babski, którego te ataki głó
wnie dotyczą, skierow ał spraw ę do sądu m arsza?, 
kowskiego i niewątpliwie całe społeczeństwo o- 
rrzym a w  tej spraw ie odpc wiedź

Pos. Michalski (Ch. N.) omawia stosunki go 
spodarcze i wskazuje na brak poda z v kapitału. 
Jako środki za-axkze podaje: wzmożenie w y d a j 
ności pracy, uzyskanie kredytu zagraniranego 
komercialiizację zakładów państwowych. Następ
ne pn.sied7̂ Ti:e odlbędz»e się we w torek, o godz 
4 popołudniu.

Czochosłowacja pragnie uznać sowiety de iure.
Rokowania w toku.

Praga, 30. października. P rzy  otwarciu ie- 
swnmej sesii parlam entu w  dniu dzisiejszym min. 
spraw  zagr. Benesz w ygłosił expose, w  którem 
zaznaczył, że co do stosunków  między Czecho
słowacją a sow ietam i uzyskano na  zjeźdizie w 
Belgradzie swqh' d e  dZiałani l  Uznunie de wre

^ ą d u  sowieckiego p rzez Anglję i Francję ma wiioL. 
kie znaczenie poliycziie. Czechosłowacja rówmeż 
skłonna jest uznać sow iety de iure w przekona
niu, że uznała one wobec państwu czeskiego za
sady prawa międzynaroaow ego. P o d ę to  już w  te? 
spraw ie rok.:>wania, celem żbadania sytuacji. (AW .).

Rteudata ppoji'mej8 
einawisłej ffifłdawj>.

(Od naszego współpracownika.)

Bukareszt, w październiku 1924 
B z a ła lro ść  band sow cckich pa granicy ru

muńskie] tak iy w a  jeszcze zes.ziego roku zna- 
canie osłabła Zdawało się, że cała uwaga sowie
tów  skierow ana jest do zrewolucjonizowania 
z zew nątrz pogranicza polskiego i dlatego dali na 
raizie spokój Rumuinji, względnie tak drogiej ich 
sercu Besarabii. Ostaitnie wypadki pokazały je
dnak, że jest inaczej. Połitycznem  pociągnięciem 
było przedewlsizysitkiem proklam owanie sowiec
kiej Mołdawji w  4 półn.-:zachodn‘ch powiatach 
U krainy sowieckiej. Tym jednak aktem popadli 
bolszewicy w  sprzeczność .z dotychczasow ą sw ą 
polityką. Dotychczas domagali się zw rotu Besa* 
rabii, jako rzekom o nieprawnie 'oderwanej od 
m acierzystego inna I^osji, względnie Ukrainy. - -  
Proklamując zaś sowiecką Mołdawję. przyznali, 
że naw et za granicami’ Rumunii i Besarabii żyją 
jeszcze rodowici Rumuni, że przeto pretensje ro
syjskie do Besarabii są tiem bardziej n euzasc- 
dr one, ze stainowfeka etnograficznego. Ale o fo- 
y k ę  bolstzewikum nie chodzi, tylko o pretekst do 
działania czynnego. Jakoż w ślad za wisipoumiana 
proklamacją wybuchło „powstanie** w T atar Bu-

■iiar, zorgar zow ane przez em isariuszy sąsiednie^ 
sowieckiej fylołdawji. Oddziały dywierśyjne wąpó’ 
nie z  organizacjami komunistry cznem7 z T atar 
Bunar i okolicznych wsi, napadły n a  mliełsiuowe 
posterunki i .proklamowały rządy sowieckie. — 
Skonsygnow ana żandarm eria wepsół z odziałam' 
wOLskowemi, tłum iły „powstanie** w zarodil:u 
przyczem  w  walce, która isię w yw iązała, m ia ło , 
caść 300 bandytów. Resztki bandy rozprószyły 
się po okolicznych lasach, gdzie ich oddziały woj- 
slkowe wyłapują. Bandyci byli doskonale w y e 
kwipowani w broń rosyjską najnowszego modelu, 
i rumuńską, zdaje sie ukraińską z magazynów 
wojskowych. G ranaty  zaś by ły  pochodzenia fran
cuskiego. Znaczną ilość bro-ni, a zw łaszcza kara-- 
Mn ów  m aszynow ych, znaleziono przy rewizjach, 
we w siach okolicznych.

C harakterystycznym  faktem jest, że  dość . 
liczni w  tam tych stronach ko’onśc i niem eccy 
wzięli czynny udział w tłumieniu „powistania” ’ 
i, znacznie się przyczyn i: do opanowania ruchu .. 
P rezydent nTnisitrów Bratianu podniósł ten fakt' 
z uznaniem w parlamencie. Obecnie rząd rumuń-- 
ski postanowił nadać odznaczenia wojskowe tym  
kolonistom, którzy walczył; po strorpe wofska. —
1 kto wie, czy zasadnicza zmiana polityki szkol
nej rządowej w  'stosunku do imFeJszości niemiec
kiej nie ma źródła w  tern właśnie lojalnym stano
wisku ludność; niemieckiej w Besarabji.

M, ^
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Układ handiowy polsko-franc,
zo s ta ł u lep szo n y  i ro zszerzo n y .

P aryż, 30 października. Rolkowania w spra
wie nowego układu handlowego francusko-pol
skiego zostały zakończone. Redakcję dePnhywną 

-Ustalono i układ prowizorycznie podpisany został 
p rzez delegata francusk ego Sourruys i delegata 
polskiego dyr. deP Tenenbauma. Nowy układ w 
porównaniu z poprzednim stw arza w arunki o 
w iele bardziej sprzyjające rozwojowi stosunków 
handlowych pomiędzy obu państwami. (Pat.)

Ag. Wschód, donosi, że w porównaniu z  po
przednim traktatem  Polska poczyniła znaczne u- 
stępstw a głównie w dz ale win tranciukicn i li
kierów, i wyrobów jedwabnych. Zamiast tego u- 
zyskano klauzulę najw yższego uprzywilejowania 
dla szeregu artykułów .

 oX0------

Zwycięstwo konserwatystów w Anglji.
List Zinowiewa spowodował kluskę Labour Party.

W arszawa, 30. października. W edług ustaŁ 
Oioh wiadomości, sytuację w yborczą w Anglji 
Scharakteryzow ać można jako w telke  zw ycięst
w o konserw atystów , niespodziana porażkę ltbera- 
łó w  i niewielki spadek głosów pantji robotnicze!. 
W  210 okręgach konserw atyści zdobyli 130 m an
d a tó w , partia p racy  58, liberali 20. C haraktery
styczne . e«t, że konserw atyści osiągnęli znaczne 
erukcesy w okręgu przem ysłow ym , zdobyw ając 
108 m andatów , gdy partia pracy zdobyła tam  52, 
zaś liberuJi 17. P ra sa  angielska, komentując w y 
bory, w yraża przekonanie, że szalę zw ycięstw 1* 
konser w atystów  przechyli! ostatnio znany list Zl_ 
tiowiewą. (A\V.)

O s t a t e c z n e , w y n ik ł

Londyn, 3U października. Godz. 6 .5 0  wieczo
rem  D otychczasow e rezultaty  wyborów' przed
staw iają s ę  następująco: P a r fa  konserw atyw na 
zdobyła 186 mandatów, partja pracy 147, liberalt 
3 9 , n ie z a w iś li  3 . Konserwatyści uzyskali 152 m an
daty, stracili 6. partja zyskała 23. straciła 63 . liibe- 
nali zyskali 9. strać li 114. niezawiśli stracili I man 
dat Mac Donald uzyskał większość 2.000 głosów 
L  Georg większość 12.000 gł., Churchill 10.000, 
Cheatley przeszedł nieznaczna większością. (Pat.)

Londyn, 30 października. Godz. 23.40. Znane 
są  następujące wyniki wyborów': Konserwatyści 
4U0 mandatów, partja p racy 151, liberali 40, wol
nościowi 4. W ten sposób konserw atyści zyskali

159 mandatów, stracili 6, partja pracy zyskała 24, 
sitracla 65, liberali zyskali 9 straioili 120, W obec 
miabdjącej klęsk Mac Donald wniesie prawdopo- 
podobjpe natychm iast dymisję. (Pat.)

ASOUITH p r z e p a d ł .
Londyn, 30 października. Aisąuith przyjął w ia

domość o  utracie mandatu w sposób spokojny. 
Nasze nadzieje zostały  zawiedzione, mówił, mu
simy jednak przyjąć rezultat jako prawdziwi An
glicy z równowagą ducha właściwą sportsmenom. 
Rezultaty wyborów' są poważnym  ciosem dla 
partii liberalnej, z którą pracował p rzez cały o- 
kres życia politycznego. W  końcu Asąuith oświad 
c,zył. że mimo nie uzyskania m andatu nie porzuci 
życia politycznego. (Pat.)

„ODPOWIEDŹ 7INOWIEWA".
Londyn, 30 października. ..Daily N*ws" piszą 

w' artykule pod tytułem  „Odpowiedź Zinowie- 
w a“ : Rezultaty w yborów  n ’e pozostawiają żad
nych złudzeń co do nastrojów, panujących w  An
glji.. Liczba adherentów Labour Party ' zm niejszy
ła się wre wszystkich okręgach. Liberali utracili 
swoje m andaty w  M anchester. Poniosą oni zu
pełną klęskę. List Zinowiewa, dodaje dziennik, 
spełnił swoje zadanie. Chęć utw orzenia rządu 
zrównoważonego przew ażyła nad wszystkimi 
innymi prądami. ( P a t )

Tajgranrca rzekomego listu Zinowiewa.
Zlnowiew stwierdza, że lisv sporządzony został w kolach polskich!!
Moskwa. 30 października. Zinowiew udzieli 

Wywiadu przedstaw ieniom . Pfasy zagr., w któ- 
Tym przedewszystkiem  podkreśla nieudolna fer
m ę zew nętrzną rzekomo sfałszowanego listu lon
dyńskiego. Komun ̂ tyczna in edzynarodówka w 
sw ych oiiojaluych dokumentach nie mianuje sis 
nigdy 111 Komun sfyczną M iędzynarodówka, a on 
sam Zmowicw nie podpisuje 's ę  jako jjjj-ze'.w<)dni- 

•czący ■łkfi&Kdium. Przechodząc do od -zpjkani*wj 
•tiowalcy faKv fikmu Zuimuicw dużą winę przypi
suje gazeem ,,Dar1y MaT*. która rzekomo rozpo
rządzała kojBa dokumentów. Podkreśla On także

termin publikacj}, który nie pozwolił na nadejście 
<vdwrotn«go sprostowania rzadti sowieckiego do 
dnia wyborów.

Omawiając dochodzeń e wszczęte w tej sp ra
wie Zinowiew oświadczył: „Rząd sowiecki o trzy 
mał informac e u dość pewnych źródeł, iż 

fąlsj fikat listu stworzony został w kołach 
ppisl' eh,

gdzib sinieje grupa, ludzi- zaopatrująca w  tego 
rodzaju dokumenty te zagraniczne rządy, które 
7 iakchkolwiek powodów takich dokumentów po
trzebują". (AW.)

W arszaw y, 3p października. „Przegląd Wle
cz orny’' donosi, że w nocy z 29. n a  30. bm. w yda. 
c m . się napad bandy dyw ersyjnej na m ajątek 
Góró>w i‘od Kozicranami na Wołyniu. Lol w ark  źo- 
jła ł doszczętnie sPalony. Zarządzono natychm ia
s to w y  pościg, w' k tórym  w zięły udział pierwsze 
oddziały korpusu ochrony pogranicza, iktóre Znaj
dow ały się w drodze n a  wspom niany odcinek 
graniczny (AW).

Nowy napad bandycki na Wołyniu.
Pierwsze oddziały korpusu straży granicznej w pościgu.

DZIWNY TOK POSTĘPOWAŃ] A.
W a*szaw a, 30. października. Spuawa o na

pad na pociąg pod Łunińccm, k tó ra  toczyła się 
yrzotd sądem doraźnym w  P-ńsfcu, została przeka
zana sądowi zw yczajnem u, rnzed którym stanie 
21 oskarżonych o udział w napadzie. (AW).

0 jawność kw&t joouariiowycb.
Praktyka amerykańska.— Protesty. —  Konieczność 
zastosowania w Polsce ogłaszania wykazów po

datkowych.
W Ameryce od pewnego czasu istnieje zw y

czaj, nicpraktykow apy w  irm m h krajach, zw al
czany p rzy  tęm  me raz przez teorję. Mianowicie 
tam tejsze laby skarbow e ogłaszają publicznie 
Imienny w ykaz w say ttk  cb płatników podatko
wych. w raz z podaniem pobranych od nicli sum.

tjstawię) taką uchvralił przed kilku laty am e
rykański kbugres, na wniosek La Folette (jedne
go z ooecnycih kandydatów  na. prezydenta Stan. 
Zj.), przy poparciu dem okratów i rzeczyw iście 
odnośne urzędy skarbow e ogłaszały na  tablicach 
przed swymi bibraimii oonośne w ykazy.

Przedsiębiorcom  am erykańskim  oczywiście 
to się nie podobało, lecz alarm wdzazęli dopiero 
wtedy, gdy gazety poczęły przedrukow yw ać te 
zestawienia, a szeroka publiczność zain teresow a
ła s*ę, tern bardzo, Jaik donosi paryski „Maitin“ 
poczęto protestow ać ostro, twierdząc, że w  ten 
sposób narusza się tajemnicę handlową. O czyw i
ście wszelkie te  protesty  pozostają bez skutku, 
gdyż uchw ała Kongresu jest prawomocną.

Ciekawe są cyfry podane w  tych wykazach. 
Największe podatki osobiście płaci John R. 
Rocrkefekr, syn  starego króla na-ftoweisc 7.5 mil- 
jona dolarów), następnie król uutomon: iloyy h e n 
ry  Ford (2.5 mil, doi.), trzecim  jest Mellon, obec
ny minister skarbu (1.2 mil. doi.). Zdziwienie w y 
wołała cyfra podatków J. P. Morgana, praw do
podobnie najbogatszego człow ieka na  świecie, 
k tóry  zapłacił tylko 90.000 doi.; sprawa się jed
nak wgiaśijjfla, gdy zobaczono kw otę 10 miij. doi 
zapłaconą przez I3ank M organa, będący w  olbrzy 
miej większości w łasnością króla z W all-Street.

Z innych płatników najw iększą sensację w y 
w oływ ały dane, tyczące się aktorów  filmowych 
bokserów  itd. Douglas Fairbanks płaci np. 225.000 
doi., a znany bokser D em psey 90.00u doi.

Te amerykańskie jednak cyfry nie wiele mó
wią o istotnym bogactwie pojedynczych ludzi. 
Podatek bowiem dochodowy nie dotyka obligacji 
rządow ych i mun cynalnych, piócz tego zaś u- 
działy w tow arzystw ach akcyjnych rrzeastawia* 
ią się taikźe nieuch,wytnie.

W  każdym razie te r  pumjyisł am erykański 
należałoby wziąć pod rozwagę w Polsce, zw ła
szcza co sie tyczy obecnej daniny majątkowej. 
O ile bowiem co do podatków dochodowych, o- 
brotowych itp. może zachodzę (niesłuszna zre
sztą) kwestia tajemnicy handlowej, postronnego 
dem oralizowania płatników i t. d. — to przy po
datku majątkowym, jako nadzwyczajnym  i w y
jątkowym. prócz tego zaś już deklarowanym, o- 
g ło sze ite  wysokości danin pojedynczych jedno
stek. byłoby ze wszech miar polecenia godnem

W ykaz płatników, przynajmniej najsilniej
szych, np. od 5,000 zł. począwszy, nie zabrałby 
zbyt wiele czasu n iszej administracji, byłby na- 
romiaist nader pouczającym i dałby m ożność ca
łemu społeczeństwu przekonać się naoczme, jak 
najsilniejsze ekonomicznie jednostki potrafią się 
chronić przed podatkami, zwalając równocześnie 
cały ciężar na burki najbiedniejszych. O.

WIELKA DEFRAUDACJA W’ BANKU GOSPO
DARSTWA KR UOWEGO. 

Warszawa. 30 paźdizernikr. Dochodzenia 
prze prowadzone w Banku gospodarstwa krajo
w ego w ykazały  defraudację w kw o ce  25 538 zł.

88 gr. popełnioną przez urzędnika w ydziału gieł
dowego Teofila Kowalczyka. D yrekcja zarządzi
ła dochodzen a sądowo-kaune przeciw  Kowalczy
kowi. (Pat.)

 oxo------

MIN. BENFSZ O STOSUNKU DO POLSKI.
Praga, 30 października. W  expose dotyczą

ce™ póityki zagranicznej, min. B enesz w spra
wie rokowań z Polska zaznaczył, że nastąpiło 
zasadnicze wyjaśnienie, po krórem można spodze 
wać się całkowitego porozumienia w  kwestiach, 
pozostających w zawieszeniu. W  Genewie mini
s te r Benesz i minister Skrzyński omówili konie
czne prace mające na celu likwidację spraw  eko
nomicznych i finansowych. W obec tego, że nara
dy by ły  prowadzone w  duchu przyjaznym  i ob
iektywnym , są wszelkie dane do oczekiwania 
szybkiego i pomyślnego przebiegu konferencji dy 
plomatycznyoh. które zajmą się Lstota tej kw e
stio (Pat.)

 0X0------
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DEPESZE P, GRABSKIEGO DO PREMIERÓW 
FRANCJI I WŁOCH

W arszaw a, 30 października. P an  prezes Ra
dy m inistrów  Grabski przesiał na ręce włoskiego 
prezyden ta  ministrów Mussóliniygo następującą 
depeszę: Jego Ekscelencja prezes Rady ministrów 
Mussoiini. Rzym. Byłem głęboko w zruszony w y 
mownymi słowami, które W asza Ekscelencja 
chciała łasKawie przesłać mi z okazji pow rotu po
piołów H enryka Sienkiewicza, k tó ry  zdołał, czer
piąc ze wspólnego źródła naszych cywilizacji, o- 
żyw ić jeszcze w ięzy  intelektualne, które łączą 
nasze O jczyzny we wspólnym wzlocie ku naj
większym ideałom. Grabski. (Pat.)

Warszawa, 30 października. Pan prezes R a
dy ministrów Grabski przesłał francuskiemu p re 
zesowi Rady ministrów Herriotowi następująca 
depeszę: Jego Ekscelencja Prezes Rady ministrów 
Herriot. Paryż. P ragnę jak najserdeczniej podzię
kow ać Waszeij Ekscelencji za gorące słowa, któ- 
remi W asza Ekscelencja zechciała łaskaw ie przy 
łączyć Się hołdu składanego Henrykowi Sienkie
wiczowi oraz powiedzieć Panu jak bardzo uzna
nie zasług naszego wielkiego pisarza i patrioty 
w zruszyło  w szystkie serca polskie. Grabski. 
(Pat).

POŻYCZKA ANGLO-AMERYKAtfSKA BYŁA...
SNEM.

W arszaw a, 30. października. Teł. wł. (W ł. D.) 
Z m inisterstw a skarbu dowiadujemy się że nie
praw dą jest. jakoby na zaproszenie grupy kap i
talistów angielskich i am erykańskich -wyjechać 
m iała w tych dniach do Londynu i do Nowego 
Jorku delegacja z ramienia m in isterstw a skaibu, 
celem przeprowadzenia pertrak tacji w  sPawie po- 
życziki zagranicznej.

2  f!sd"ł r^ieiskiei,
W  pospiesznem  tempie, bez dyskusji, załat- 

wfcno n a  wczoraiiszem posiedzeniu szereg spraw  
z porządku dziennego.

R. Hofungpr referow ał spraw ę podatku od 
przedm iotów  zbytku. Przyjęto w niosek ireferenta, 
aby  podw yższyć opłaty  od samochodów, m oto
cykli, koni w yjazdow ych i roboczych, a to  na 
pocistawib najnow szej ustaw y, która podporząd
kowuje sam ochody osobow e i konie w yjazdow e 
pod przedm ioty zbytku  i poleca w pro  wadzenie 
^specjalnych opłat z tego tytułu. R eferent przed
staw ił w obec tego d w a  nowe 'statuty opłat, a  mia
nowicie jeden  sta tu t op łat od samochodów i kom, 
iaiko przedm iotów  zbytku, a drugi s ta tu t op ła t pod 
w yższonych od koni i sam ochodów za  zużycie 
dróg.

Następnie po referac5e r. dr. PSerackiego przy
jęto do wiadomości k o sz ta  utozym ania policji pań . 
stw ow ej z a  lata 192i, 1922 j 1923 w  kwocie 7.354 
zł. K oszta te pokryje gmina, w myśl przepisów  
ustaw y , z bieżących dochodów  gminnych.

R. Tom aszek przedstaw ił wnioski w  spraw ie 
rekonstrukcji dw óch sal w kam ienicy krJółeW' 
skiej w  Rynku, a  to  jednej dfa kustosża, diragid 
dla posiedzeń naukow ych, kosztem  9.742 zł. Są to 
bardzo piękne sale  pod względem architektonicz
nym, W nioski uchwalono.

P o  referacie r. Szafrańskiego przyjęto wnio
sek w  sprawie ogrodzenia szkoły im. św. Zofii 
kosztem  17.052 zł.
R. prof. M atakiewicz referow ał spraw ę spraw ie
nia kotłów dla centralnego ogrzewania w Szko
tach im. Piram owicza, Sobieskiego, Lenartow icza 
i Sienkiewicza, kosztem  21.750 zł. W niosek przy
jęto.

Uchwalono w reszcie  zakupić dla celów miej
skiego zakładu gazow ego realność przy ul. Gazo. 
wej 1. 22 za  cene 22.00U zł.

Połączenie telefoniczne Lwowa 
z Zoppotami.

Lwów—Zoppoty. Generalna D yrekcja Poczt 
i Telegrafów  w prow adziła relację telefoniczna 
Lw ów —Zoppot. O płata za trziyminurową jedno
stkę! zw ykłej rozmowy w  tej relacji w 5 nosi 5 zł. 
40 groszy. Tasam a opłata obowiązuje odtąd rów 
nież w  relacji telefonicznej Lwów—Gdańsk.

f
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03 BMSJHI0TH5.
Oo Sza P. T. Prenumeratorów

„KURJEkA LWOWSKIEGO"
Staranie.n naszem ciągiem jest zdobywanie 

dla naszych P. T. Prenumeratorów coraz większych 
udogodnień i ułatwień. Dzięki znacznym oiiarom 
ze streny naszego wydawnictwa udała nam się 
taka kalkulacja, że jesteśm y w możności dostar
czać Prenumeratorom „KURJEPA LWOWSKIEGO" 
p o  c e n ie  w yjątko  'e j .jajwytworniejszy tygodnik 
ilustrowany „ILUSTRACJĘ", a to w ten sposób, 
że różnicę opłacamy z funduszów własnych Nie 
wątpimy, że Śzan. nasi Prenumeratorowie ocenią 
te zabiegi i ofiary z naszej strony, mające w yłą
cznie na celu największe udogodnienia dla nich.

Prenum erata „KURIERA LWOWSKIEGO" 
wraz z „ILUSTRACJĄ" wynosi m ie s ię cz n ie  z do
staw ą do domu lub przesyłką pocztową 5 zł., 
k w a rta ln ie  14 zł.

Q Prosimy o  n a jry c h le jsze  n a d e s ła n ie  p re -
O num era ty  za  p aź d z ie rn ik .

^ .O C O O O b C C O O O O O O O O O O O O .J

K alendarzyk .
Dziś rz. kat. W olfganga bisk.; gr. kat. Łuky ap. Ju

tro n ,  kat. W szystkich Świętych; gr. kat. Joiła pr. — 
Wschód słońca 6*13. zachód 4 4.

T eatr W ielk i.
Początek przeastawień o godzinie 7-mej.
Piątek „Młynarz i jego córka" (widowisko w 9 ob

razach E. Raupacha wznowienie.)
Sobota o godz. 3 pop. „Młynarz i jegc córka").
Sobota o godz. 7 „Lohengrin1.
Niedziela o 3 pop. „Młynarz i jego córka".
Niedziela o 7 „Złote Renu",
Poniedziałek „Młynarz i jego córka".

T e a t r  M ały
Piątek, sobota, niedziela, poniedziałek „Podatek 

majątkowy".
Wtorek „Prawo pocałunku" kum. w 3 aktach (pre

miera).
T eatr N ow t-ści.

Piątek „Pajacyk".
Sobota „Prawdziwa miłość".
Niedziela „Pajacyk".
Poniedziałek „Prawdziwa miłość".

T ea tr  B a g a te la .
Codziennie przedstawienie kabaretowe. Pocz. o 8.

K ino tea try :
„A PO LLO " „Królowa Moulin Rouge". 
„K opern ik" i  „M arysieńka": „W sobotnią noc" 
„C h in E R A “. „Zakazana miłość" (Jak w raju). 
„P A SA Ż ": OJ niedz<eli „W szponach w arszaw 

skich apaszy" (Niewoinica miłości).

Ze Lwowa.
— Na fundację im. śp. H. Sienkiewicza zło

żyli: Prezy djum miasta Lw ow a 2.00C zip., Statni- 
sław  Sozański1 200 zł., PP . Leopold, Stefan i h e n 
ry^ Baczew scy 200 złP-, Urzędnicy Banku Go
spodarstw a Krajowego 102 zip.

— W dniu Zacisznym  w  poniedziałek 3 li
stopada odbędzie się o godz. 10 msz- św. żałobna 
w kaplicy na cm entarzu Obrońców Lwowa, pod
czas której śpiewać będzie chór uczennic II. Se
minarium po t batutą piui. Adamczaka, w spółu
dział weźmip orkiestra wtiSikowa.

— Drugi zjazd delegatów związków urzędni
czych przemysłu naftowego Rzeczypospolitej Pol- 
kiej w sprawie stworzenia jednego związku na 
całą Polskę odbędzie się we Lwowie 1. i 2. li
stopada br. w sali Instytutu technologicznego 
przy ul. Boularda 5. O brady w dniu 1 listopada 
rozpoczną się o godz. 1 1 przedpol. Zarząd lwow
skiego związku wzywa wszystkich kolegów  i ko
leżanki do gremialnego wzięcia udziału w obra
dach zjazdu.

— Sprawa emerytów. W  sera w ie akcji zbio
rowej celem uzyskania dla em erytów  z czasów 
austriackich zakażenia lat służby kontraktowej 
polskiej, wniesiono 24 bm. memoriał dc rad y  min. 
W  pierw szych dniach listopada br. zw ołany bę
dzie w iec em erytów  państw ow ych i wojskowych, 
joczem  ze Lw ow a i K rakowa w yjedzie do W ar
szaw y delegacja em erytów  państwow ych, kole
jowych i w ojskow ych, dla poparcia w szystkich 
postulatów w yrażonych n a  Wiecach em erytów .

— Rejestracja oficerów rezerw y  zam kniętą 
zoyianie dnia 31 grudnia b. r.

— Realiści podług zapewnienia m inistra oś
w iaty  p. Miklaszewskiego, będą w dalszym ciągu, 
przyjm owani na w ydziały  prawnicze uniw ersy
te tów . W ydane zostało rozporządzenie, aby  w y 
jątkowo w tym roku przyjm owano na w ydziały  
praw nicze i tych realistów, k tórzy nie zdali do
datkow ego egzaminu z łaciny ped warunkiem 
jednak, że złożą ten egzamin w ciągu pierwszego- 
półi oczd,

— W pisy szkolne za dzieci urzędników pań
stw ow ych według decyzji m inist skarbu wnoszo 
ne będą bezpośrednio do Kas skarbowych, skąd 
odbierać je będą dyrekcje zakładów naukowych, 
[Wysokość wpisowego ustala się co pół roku — 
W  takich termin, eh ustalona będz.d suma w kład
ki w płaiucnej przez rząd za urzędm ków państw., 
reszię dopłacą on; z własnej kieszeń. Obecnie — 
jaik z W arszaw y donoszą — wpisowe za dzieci 
urzędników  państw , zak łady  naukow e otrzymają 
za 2 ubiegłe miesiące.

— Część płacy w srebrnych dwwzlotówikarb
0  rzym ają urzędnicy państwowi w W arszawie
1 b. m.

. — M onety srebrne. Z W arszaw y  donoszą' 
nam : Ruszozane 1. listopada w  obieg Srebrne mo. 
nety w artości 2 złotych mimo. iż w ykonane W 
pierw szorzędnych mennicach zagranicznych, nie 
są ta k  dokładnie i precezyjnie w ykonane, jak bi
lon w ykonany w polskie: mennicy państw ow ej. 
W ś.'ód nadesłanych  z zagranicy pierw szych 
transportów  m onei srebrnych znajduje się wiele 
odblitych blado i niew yraźnie. Nie chcąc odw lekać 
term inu puszczenia w  obieg m onet srebrnych, mi- 
nilstei skarbu  zdecydow ał n>e kw estionować 
pierw szego transportu , polecił jednak przedsię
wziąć odpowiednie środki, oby monety bite za 
granic, .nie miały jakichkolwiek defektów . Od 1 
! i stopa aa znajdą się w  obiegu srebrne 2-złotówki 
bite w  Anglji i w  S tanach  Zjednoczonych.

— Z Tow. śpiew. „Bard“: Na dorocznem 
W alnem  Zgrom adzeniu Tow. został wybrany 
t rzez aklam ację W ydział o m stępnjącyin  skła
dzie: prezes S ozań sk i R om uald , wiceprez. p. M at- 
tula Rudolf, kier. art. p, Belohlawek Roman, se
kretarz p. Ligęza Adam, skarbnik  p. Ł aban Ja- 
kób, bibljotekarz p. M attausch Zdz sław, gospo
darz p. Jarmoliński Sergjuśz oraz członkowie 
W ydziału pp. P ragłow ski Rajmund i Ziołkiewicz 
Bolesław.

— Nieszczęśliwy w ypadak z  bronią. W  r e 
stauracji firmy Szkow ron, zdarzy ł isiię w czoraj 
wieczorem trag iczny  w ypadek. Oto zajęty  tam  
w  charakterze • chłopca do posług 14 le tn i Józel 
Chmielowski bawił się w  kory tarzu , p  zy.egaja- 
fyim do restauracji, znalezionym  na kolei rew ol
werem . Zauwalżył to  zajęty  tam  rów nież M. 51- 
waak- i chciał chłopakowi w  obaw ie wypadku 0-  
deforać rew olw er. Chłopak rew o lw eru  oddać nie. 
chdiał. W  czasie szam otania padł strzał, a  kulla 
p rzeszy ła go w p ra w ą  pierś. W drodze do P ogo
tow ia ra t. Chmielowski w ieziony dorożką, w y -1 
zionął ducha.

— Teściowa przyczyną zamachu samobójczego.
Daniel W., absolw ent praw , baw iący  w ra z  z żoną 
H elena u sw ej teściowej Mar® S., w ł. ir;e?ln. przy 
Drodze Lubieńskiej 1. 31, tak zdenerw ow ał się 
kłótnią, jaka p o w sta ła  n a  tle  niepuro^unień ro
dzinnych pom iędzy nim a  teściowa i żoną, że 
chw yci za brzytw ę i w  zam iarze samobójczym 
poderżnął sobie ganiło. P o  tym  czym e desperat 
w y b ieg ' z broczącą k rw ią szyna w  pole ) udał się 
w  kierunku Sygniówkh P atro le  policyjne w ysłane 
na poszukiwania, dotychczas go nie odnalazły

— Pożary. Ogień, o którym  donieśliśmy wczo
raj, powstał w  domu Jana Matelewiskiegc w  Ho- 
łosjku Nr. 23. Objął on  całe gospodarstwo tak, że 
spłonęła rów nież oprócz domu mieszkalnego, staj 
nia oraz stodoła zapełniona całym  plonem. Szrco-. 
da w yrządzona pożarem w ynosi okoto 21.000 zV. 
S traż pożarna — przez energiczną akcje ratunko
wą — ocaliła pobliskie domolstwa 00 zagłady.

Drugi pożar pow stał wczoraj przedpołudniem 
w  domu Antoniego M arszałka mieszczącego się 
przy drodze Kozielnickiej Nr. 125. Z niew iadom e, 
go powodu zafeła się ,,zachata‘ a  ogień przerzucił 
się na dach i sufi+ mieszkalnego domu. W ezwana 
straż  pożarna ogień zlokalizowała. Szkoda w y
rządzoną pożarem  również znaczna.
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Z całej Polski.
— Dom dla meckynów w Krakowie. Minister 

stwo robót publi. oddało pod budowę tego dom1' 
parcelę przy  ul. Grzegórzeckiej. Komitet jest tez 
w posiadania zapisu śp. dra Swierzchy w  wyso- 
kości 25.000 zł. Oprócz tego komitet posiada m a
teriały  w  naturze (wapno, żelazo, sizkło itd ) — 
Budynek ma mieścić 300 pokoi. U łożenie kamie
nia węgielnego przygotow ane na kwiecień 1925.

—  Zjazd pracowników komunalnych z całej 
Polski odbył się w W arszawie 26 i 27 paździer
nika. W pierwszym dniu obrady  toczyły się od 
dzielnie w każdym z trzech związków, które zor
ganizowały zjazd, a mianowicie związku pracow
ników adm inistracji gminnej, związku pracow ni
ków sam orządu pow iatow ego oraz związku p ra
cowników miejskich Rzeczypospolitej Polskiej. 
Na zebraniach tych wysłuchano spraw ozdań za
rządu oraz załatw iono spraw y natury organiza
cyjnej. Onegdaf odbyły się w spólne obrady wszy
stkich trzech związków. O brady dotyczyły spraw  
żywo obchodzących ogół pracowników kom unal
nych. a więc pragm atyki służbowej, statutu eme
rytalnego oraz spraw y uposażeń w związku z 
projektowanem  rozporządzeniem prezydenta Rze- 
czj'pospolitej o dostosow aniu uposażeń członków 
zarządów  i pracowników komunalnych do upo
sażeń funkcjonarjuszów  państwow ych.

—  Oszustwa naftowe. Do Krakowa przywie
ziono z Drohobycza przem ysłow ca naftowego 
Joachim a Kiistenbauma i osadzono w więzieniu 
Zawiązał on był w r. 1923 spółkę naftową z kil
kunastu kupcam i krakow skim i celem wiercenia 
szybu naftowego pod nazwą „Lusia Karpaty* 
O d czasu zaw iązania spółki znikł, dopuściwszy 
się szeregu oszustw  na szkodę sw ych spólników. 
Przed kilku dniami aresztow ano go w D rohoby
czu a onegdaj odstaw iono do Krakowa

— Rząd polski sprzedał Za 27 milionów zł. 
brylanty otrzym ane od rządu sowieckiego. C zy
tam y w am sterdam skim  „Algeimeen Haaidelsiblad":

„Rosyjskie brylanty, które obecnie znajdują 
się w  Amsterdamie, zakupione zosta ły  przez ho
lenderski syndykat kupców diamentów, jednakże 
nie bezpośrednio od rządu sowieckiego. Chodzi o 
bry lan ty  i kosztowności, któremi rząd sowiecki 
w ypłacił Polsce tytułem  odszkodowania po ' za
w arciu j>okęf.iu rylskiego. Sowiety zobowiązały się 
zapłacić Polsce odszkodowanie za straty , jakie 
Polska poniosła przez w targnięcie wojsk sowiec
kich na polskie terytorjum . Ponieważ Rosja w ów 
czas nie m iała zło ta na pokrycie tych zobow ią
zań, uiściła, część diug-u brylantami i kosztownoś
ciami, zastrzegając sobie ich zw roi w  ciągu dwóch 
lat, w  tym  azasie boiwiem zam ierzała odszkodo
wanie zapłacić złotem. G dyby natom iast w  tym 
terminie nie w ypełnił rząd sowiecki swych zobo
wiązań, to  rząd polski miał praw o spieniężyć owe 
brylanty . Sow iety ociągały -się z  zapłatą, wobec 
tego rząd polski ofiarował syndykatow i am ste r
damskiemu kosztowności ow e n a  sprzedaż. S y n 
dykat po połączeniu się z grupą antw erpską 
i handlarzami armeńskiema w  Paryżu, nabył bry
lanty. Zawarcie transakcji z rządem polskim n a 
stąpiło niedawno temu. Cena kupna w ynosiła 13 
milionów guld. holer.d. (niespełna 27 miljonćw zł 1 
Gorzej powodzi się obecnie syndykatowi z dalszą 
sprzedażą. D otychczas nie zdola.no uplasować 
brylantów  a to z powodu wysokiej ceny, jakie} 
żąda syndyk-at“.

— Wyjazd żydów do Palestyny. Z W arszaw y 
w yjechało w  ostatnich dniach 280 osób. Do osta
tniej partii dołączy się w e Lw ow ie 60 em igrantów . 
Podróż odbywa się przez Rumunie. W  tych 
dniach w yjechać ma znowu do P alestyny  450 e- 
m igrantów z Warstzawy.

— W  procesie o przem ytnictw o donoszą 
'z Niemiec do Polski (na G. Śląsku-, k tó ry  odby
w ał się w  Katowicach skazano b. urzędnika cel
nego M acieja Sarnowskiego na 2 lata więzienia, 
g rzyw nę 1 i pół miljona zł. Kupcy Florian Szczę
sny  i Je rzy  Malcer skazani zostali na 2 miesiące 
więzienia i znaczne grzyw ny. Głównym punktem 
kontrabandy był Chorzew.

— Głupie, niepotrzebne i bolesne. Eustachy 
Mielniczuk tiodem z Kijowa, ooddał się obrzędo
w i przejścia na judaizm. Neofita po  kilkudniowej 
kuracji zam ierza Ożenić się -z córką jednego z 
bogatszych kupców żydowskich w  W arszaw ie. 
P rzed  m ieszkaniem rabina, k tó ry  dokonyw ał 
obrzędu, zebrał się olbrzymi tłum  żydów.

— Pierwszy aeroplan z W arszawy do Mos
kwy odleciał w czoraj. Aeroplan 'jest francuski 
Nową limę instaluje tow ar*. „Franeo-roum am", 
które posiada linię P a ry ż—W arszaw ą. Podróż 
będzie trw ała 12 godzin i rozłożona na 2 <fni. — 
Aeroplan b ęd z e  nocował w  Smoleńsku

Z całego świata.
—  Niemcom tęskno do orderów i tytułów.

Z Berlina donoszą: Rząd zamierza w prow adź ć 
na nowo tytuły i ordery. W  tym celu byłaby ko
nieczną zmiana konstytucji, gdyż artykuł 109 kon
stytucji W eimarskiej znosi tytuły i ordery.

— Fantazje astronomów. Astronomowie ła
mią sobie głow y nad tern, ile lat może m ieć zie
mia. Jeden z nich Baurel, oblicza wiek ziemi na 
2000 mijjonów lat. Inni twierdzą, że m etryka ta 
jest mocno przesadzona. Natomiast zgadzają się 
na to, że kiedyś przed 13:500 milionów lat ikisifer 
życ by ł kulą samodzielną i obracał się do-koła 
własnej osi. od tego jednak czasu wpadł w  orbi
tę młodej ziemi i gotów się z nią kiedyś połączyć 
na stałe. Za to ewentualne „połączenie** zapłaci 
ówczesna ludzkość życiem. Podobną ziemię jesz
cze przed wiekami pochłonęła parę takich kul. Za 
grzechy jednak naszej bab-J m y nie odpowiada
my, ale boimy się o M arsa, Wtóry po księżycu jest 
najbliższym kandydatem  przeznaczonym  na po
żarcie przez ziemię.

— Restauracje i kawiarnie We W iedniu grożą 
zamknięciem swoich przedsiębiorstw  z powodu 
w ygórow anych podatków, szczególnie miejskich. 
Na 9 listopada br. przygotow ują w ielką dem on
strację przed ratuszem. W  dniu tym  mają być 
zamkmijęlte w szystkie restauracje i kaw iarnie w e 
iWHedniu.

Zebrania, oriciyty i widowiska,
— Baczność Legioniści Zebranie Legioni

stów odbędzie się w p 'ątek 31 b. m. w  lckalu przy 
ul. Zielonej 7. o godz. 7 mtecz-ór. Na porządku 
obrad referat p rezesa Schmala (sprawozdanie 
z pełnego posiedzenia Zarządu Gł. w  W arszaw ie 
z dn'"a 19 b. m. i sprawozdanie z posiedzenia peł
nego Zarządu Okręg, z dnia 26 bm. Obecność 
w szystkich Legionistów konieczna.

— Uniwersytet Ludowy im. A. Mickiewicza. 
Cykl „W szechświat, a człow iek" rozpocznie si<?
5 listcipada we środę w  sali Muzeum Przem ysło
wego, ul. Hetmańska, W ykładem dr. ftrof. Ben. 
Kulińskiego „Mechanika życia". I część cyklu 
obelimie ogółem 10 w ykładów : dr. ;orof. Ernsta 
„Jak  .powstał św iat?“ (8 i 12 listopada), dr. pro-f. 
Arctowskiegc. „Skorupa ziemi** (14 listopada-, dr. 
prof. Rogalski „Z geologicznej przeszłości ziemi*' 
(19 i 21 hstopada), dr. Smulikowskiego „Z życia 
skal" (26 i 28 listopada), dr. prof. Ziadhoffera ,,Za
gadnienia życiowe na powierzchni ziemi-** (3 i 10 
grudnia br.) Bilety wstępu 50 gr., na cały cykl 
4 zł. Młodzież i członkowie płacą połowę.

— „Prawo ^ocalunku**, Zaznaczyć należy, 
że „Prawo pocałunku" w sairrnnu tylko Paryżu 
osiągnęło ogromną cyfrę p rzed staw eń . a miano
wicie 1°0 ! W prow adzenie ^  farsy  na afisz przy
czyni się z pew nością do znacznego eżywienia 
ruchu teatralnego i przez dhtgi szereg wieczorów 
ściągać będzie do Teatru Małego tłum y publicz
ności.

— 50 prc. zniżki na ostatnie przedstawienie 
„Pod?*ku majątkowego**. W poniedziałek Teatr 
Mały dalie poraź ostatni świetną farsę Siedleckie
go z 50%- zniżką.

— Abonament na listopad*. Sprzedaż abona
m entu na listopad jest bardzo ożywiona. — We 
w szystkich działach odbędą się prem iery. Abo
nam ent jeist niietylko ogromnem udogodnieniem 
dla mieszkańców Lwowa, ale rów nież dla w szys
tkich z prowincji, k tó rzy  mogą z niego korzystać 
Idzie tylko o to, by_ abonenci zrozumieli że im 
wcześniej nabyw ają abonament, tern dogodniej 
rrogą go realizować. Z powodu tego. że w zesz
łym miesiącu w  ciągu kilku dni rozsprzedano 
w szystkie abonam enty, dyrekcja teatrów na mie
siąc listopad przeznaczyła "większą ilość blocz
ków. W  dni świąteczne kasa (I. p. wejście od W. 
Legjonów) sprzedaje abonam enty  od 9 rano  do 
12 w  południe, w  dni powszednie od 9 do 1 i od
6 do 8. Abonament prem ierowy sprzedają k a
sjerki w  kasach biletiw ycb w  godzinach urzę
dowych.

— 30 przedstawienie „Pajacyka*'. Dziś, t. j. 
w piąte* w  Teatrze Nowości po-raa 3fi ,,Pajaeyk“. 
Jest to najlepszą reklam ą dla tej doskonalej ope • 
reiki, -.cieszącej się stale wielkiem powodzeniem.

—  Popularny koncert Moniuszkowski. Ama
torskiej orkiestry Stow. „Gwiazda**, pód batutą 
kalpelm. Kazimierza AbratowSlkiego odbędzie się, 
w  niedzielę 2 listopada przedpołudniem o godiz
11.15 w  salj „Gwiazdy** przy ul. Franciszkańskiej 
1.- 7. O twórczości Stanisława Moniuszki mówić 
będzie prof. L. Jaworski. O rkiestra w ykona fan* 
tazbę z op. „Halka" i „Bajkę". Ł askaw y w spół
udział w  koncercie wezmą: znana śpiewaczka p. 
Ciesielska, pianistka pna E. Useieńska, artysu  
opery p. J. Szymański, F. Ziombicki i chór Tow 
śpiew. „Bard". Wiykonane będą wyłącznie utwic, 
ry  Moniuszki

N a k ra w ę d z i  d n ia .
MOWA „POWAŻNEGO** POLITYKA.

„M y jako praw i Polacy... m am y zadanie 
przemówić tak głośno, by nas w szyscy  słyszeli 
A tym czasem  siedzimy cicho, podczas gdy różne 
łotry robią hałas. Trzeba ich zmusić do milcze
nia... W y musicie głośniej mówić, niż łotry.

U nas ludzie nie boją się Polski, lecz łotrów.. 
Jeżeli się przyjrzycie, to zobaczycie -że urzędnik 
boi się dziś łotrów. A trzeba się ba< Polski nie 
łotrów.

Jak  można to osiągnąć. Musicie wysoko nieść 
sztandar Polski, ...a tym, cuby go zachwiać chcie
li, wszelkiemu lotrowstwu dać w żęby. Musicie
iść przy sztandarze i wołać: „Na bok, Polska
idzie**.**

Ktoś 'inieuprzedzony powiedziałby, że to prze
mawia Z inow bw  albo jaki Dąbal czy Królikow
ski. — Tym czasem  są to  słow a w yjęte z  ust en
deckiego papieża p. Dmowskiego.

— Cóż na to odpowiedzieć?
— Nic. P. Dmowski w tej mowie powiedział 

na (początku sam:
„W ielcy wodzowie, zapytacie o to, kto w 

walce zwycięża, odpowiadają, że ten. — kto się 
mniej — boL K

NADESŁANE.

Dr. M e r pow rócił, Lwów, św. 
o  M ikołaja J. 11. te lef 
g  15-51. Chor. wewnę- 
00 trzncapecja ln . ser-cą.

Z sali sądowej.

flgitotor tiomunistyuzn;.
W czoraj odbyła się przed lw owskim  .rybuna- 

łem przysięgłych rozpraw a przeciw  23-lełniemif 
Az.jelowi Flukowi, wyzm. m o jż , -czeiauniikowi pie
karskiem u, pochodzącemu z dawnego K rólestw a 
Polskiego. P rokura to r dr. I-aniew ski oskarżał ko 
o zbrodnię zabuizenia spokoju publicznego, o s k a r
żony zajm ował się agitacją kom unistyczną i roz 
rzuicał odezwy w  trzech  językach, ziejące niena
wiścią nietylko do św iata burżuazyjnego, ale !  do 
społeczeństw a w  państw ie naszem. Przyłapanie 
go na  tej agitacji w dniu św ięta robotniczego. 
W  czacie zgrom adzenia na Ph Gosiewskiego roz
rzucał odezwy komunistyczne, a  nadto miał czer
woną chorągiew z napisem  w  trzech jęzj kach. 
-nipch żyje radiańska republika*5. C horągiew  tę 
chciano nieść w .pochodzie, iecz policja skonfisko
w ała ją, pmzyczem kilka osób aresztow ano. 
W krótce dow iedziała się policja, że w  przededniu 
1, maja przyniósł osk. Fluk c-we odezw y i chorą
giew  do piekarni, a  nazaju trz .zaniósł na zgrom a
dzenie. Fluk tłum aczył się, że jakiś nieznajom y 
w ręczył mu te odezwy i chorągiew. P rzy zn a ł się, 
że jest wy znaw cą komunizmu. Pomimo niezaprze. 
czonej w iny obrońca oskarżonego d)r. Szewcziuik 
pozwolił soińe w przem ówieniu końcowerr, na a r
gumenty, za k tó re  przewodniczący r. Dukier kii- 
kaknotnie go upominał. Sędziowie prżysjęgli 11 
głosami potw ierdź®  winę usk. Fluka, a trybunał 
skazał go na dziesięć m iesięcy ciężkiego w$ę_ 
zionia.
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GAL1C. KARPACKIE NAFTOW E TO W A R Z Y STW O  AKC.
Z aw alaj B erg h e im  & M ac G ucm y.

odwiercono łącznie prawicOn.a 25. października 1924, idbyio się w sali po
siedzeń koncernu riatiowego „DĄBROWA' * : Lwowie 

^9 -te  ZwyCiajne Walne Zgromadzenie Galicyjskiego 
Karpackiego Naftowego Tow arzystw a Akcyjnego, daw
niej Bergheini&Anae Garyey pod przewodnictwem wice
prezesa Rady Zawiadowczej dra Arnolda Segala.

Z grom adzeni wybrało celem uzupełniania Rady 
Zawiadowczej prof. dra S tanisława Staizyńskiego, człon
kiem tejże Rady i przyjęło do wiadomości nprawozda- 
nie i bilans za żuk 1923 24, z którego wyjmujemy na 
stępujące szczegóły:

Produkcja iopy Tow arzystw a wynosiłs w roku 
sprawozdawczym  5.465 wagonów po 19.000 kg., pro

dukcja gazu 17,756.490 m3,
T.IOG m.

Czysty zysk wynosi mp 489.842/00.000, z które
go Walne Zgrcn tadzenie uchwaliło wypłacić dywidendę 
w wysokości 5 pre i *pitu!u akcyjnego oraz superdy- 
widendę w wysokości 2995 pre kapitału akcyjnego, tak, 
że na ».upon Nr. 29 przypadnie do wypłaty po *04 00 mp

Kupony realizować będzie począwszy od dn i 
10.l-stopada 1924 kasa Koncernu Naftowego „DĄBROWA “ 
we Lwowie pi M aijacki 8 , oraz Uuionbank we Wiedniu.

 X

i  spraw ie o d U w y  Sas Sfefczyho
(dawniej Faiffeisena), zakładania Spół
dzielni mleczarskich i innych rolniczych.

Spółki oszczędności i pożyczek systemu Raifc 
feise Pi a •;> becnie słusznie nazywane od sw ego za
łożyciela Kasami Stefczyka po ciężkiem przesile
niu, jakie przeszły z powodu dewaluacji marki 
polskiej, budzą się znowu do życia i rozpoczy
nają swoją korzystną i owocną działalność.

A by odbudować swoje fundusze i dostoso
wać się do obecnych warunków finansowych, 
ustanawiają udziały członków na 10 zł a wpiso
we na l zł, które członkowie wpłacają, rozumie
jąc, że tylko w ten sposób przy statej już walu
cie można dojść do pozyskania kapitału obroto
w ego a współną pracą dopomagać sobie wza
jemnie i poprawić swój byr materjalny. Gdzie 
jednak luanośe jest uboższa i nie może wpłacić 
odrazu udziału w kwocie 10 zł, tam Spółki roz
kładają spłatę udziału na dwie raty.

Oszczędność również zaczyna się budzić u 
ludność., czego dowodem, żt wiele Spółek oszczę
dności i p iżyczek już aziś może się pochwalić 
dość powainemi kwotami, jakie powstały z drob
nych oszczędności.

Kraj. Patronat Spółdzielni rolniczych (daw
niej Biuro Patronatu Spółek oszczędności i po
życzek) I Kraj. Centralna Kasa Spółek roln. prze
jęte duchem i taeą nieodżałowanej pamięci Dr. 
Stełczyka, dokładają wszelkich starań, aby radą, 
nomocą i kredytem dopomagać Spółkom oszczę
dności i pożyczek do ich dźwignięcia się z chwi
lowego zasto.u i uczynić je zdolnemi do spełnie
nia zadań i niesienia pomocy kredytowej ludno
ści, a tem samem uwolnienia tej ludności od li
chwy, któia już obecnie zaczyna zataczać swoje 
zgubne kręgi.

Kraj. Pationat Spółdzielni rolniczych n e o- 
g anicza jednak swej działalności li tylko na 
Spółki oszczędności i pożyczek, ale pomaga za
kładać łakże Spółdzielnie mleczarskie, które przy
noszą iuaności znaczre korzyści z nabiału, dalej 
Spółdzielnie vvikIiniarsk>-l<oszykarskie i drobnego

przemysłu domowego. Ludność widząc, że przez 
ąrzenie się do wspólnej pracy, uzyskuje korzy

ści, jakich przedtem nie miała, zakłada u siebie 
różne Spółdzielnie rolnicze, poddając je pod opie
kę Kraj. Patronatu, który jak dawniej tak i obec
nie udziela wszelkiej pomocy fachowej, stara się  
o dostarczenie na kredyt Spółdzielniom wszel
kich potrzebnych maszyn i narzędzi i o jak naj
korzystniejszy zbyt ich wyrobow Centralna Kasa 
zaś zasila Spółdzielnie w miarę swych funduszów  
tanim a d .'godnym kredytem, który wzmacnia ich 
kapitał obrotowy i pozwala na pr?widłovry i na
leżyty rozwój

We wszelkich sprawach dotyczących odbu
dowy dawniejszych i organizowania nowych Spół
dzielni w obrębie Województw Lwowskiego, Tar- 
nopo skiego i Stanisławow skiego, należy zwra
cać się do Kiaj. Patronatu Spółdzielni rolniczych 
we Lwowie ul. Mickiewi za 1. 3., z W ojewódz
twa Krakowskiego i powiatów Będzin, Miechów, 
Olkusz, Pińczów, Stopnica do Ekspozytury Kraj. 
Patronatu w Krakowie Ryntk główny I. 6.

Spostrzeżenia m eteorologiczne
Obserwatorium astronomicz. Politechniki Lwówek.

30. październ.

Ciśnietve pow. 
Tciiiperatura . 

Kierunek wiatru 
Prędk. wiati.

7 rano

732 '* mm 
4- 7 0 '€  

cisza

I popoł. 9 wiecz.

732 0 mm 
+  IO60C 

cisza

731*0 mm 
+  8-8" C 

e sza

Tem peratura najwyższa -j- 12 2, najniższa -j- 6 8 . 
Godziny wedtug południka lwowskiego. 
U w aga: przeważnie pochmurno.

KURJłH E«l-MOMICZNY
Lwów, 30 października.

4 - P r ie m y i ł  w P o zn an iu . W jeżdżaącem u do 
Poznania przybyszowi, czy on przybywa od północy ze 
strony Bydgoszczy, Torunia — czy też z południa iub 
zacht bu, ze strony Skalmierzyc, Leszi-a, Zbąszynia, rzu
ca ją się w oery wi*lkie kompleksy fabryczne z licznemi 
nad ,nia>tem sierczącemi kominami faóryczpemi.

To fabryki metalurgiczne i ow Akc. H. Cegielski 
rozsiaały "tę ia przedmieściach Pozpau.a przy głów
nych dworcach kolejowych, nadając pewien charakter 
orzemysłowy staremu grodowi Przemysława.

Towarzystwo to, które przed wojną wybudowało 
nowe fabryki maszyn rolniczych na' Głównej, t. j. pol- 
noćnem przedmieściu Poznania, wykupiło stopniowo fa
bryki C. Paulusa, Thermelektromosor, Gebr. Lesser J. 
Moegelin, i arondewało swoje posiadłości przez dokup 
Ucgnych terenów, aby na przyszłość mieć. możność naj
dalej idącego rozw oju.

Ka przedmieściu W ilda postawiło Towarzystwo 
najpierw wieiką nowoczesną fabrykę "agonów a w ro
ku 1323/24 wybudowało olbrzymią fabrykę .okomoiyw

0 .4ói zabudowanej oLszczyzny w łych fabrykach 
wynosi przeszio 1G00GC m” czyli 40 mórg pr., a  wiel
kość terenów 70 ha czyli 280 mórg pr

P'odu|ccją tego olbrzym a przewidziana ,est przy 
pełnem zatrudnieniu na 50 miij. złotych, na rok najbliż
szy _aś 18 miijónów złotych.

Tow arzystwo zatrudniało w roku 1923 ludzi 4500. 
VY toku bieżącym, dla , irzemysłu krytycznym, spadla 
I -? ja . zatiudmopych na 3000. W miarę rozwoju produk
cji 1 przy calcowitem uruchomieniu fabryki lokomotyw 
liczna zatrudnionych robotników  i urzędników wynosić 
m a ca ó.OOO.

Jakie znaczenie tua tak poważny przem ysł dla 
Poznąilia : Całej łzieinicy słabo uprzemysłowionej, w y
starczy  podać kdka cyfr.

W ypłaty i pensje ooduan iają  obecnie około 3,6 
/ raiijona złotych, ubezpieczenia socjam e ojmło 500 tys:ę- 

cy ziotych rocznie.
Licząc przecętnie, że każdy robotnik utrzymuje 

rodzinę tz 3 osób, wypadnie ca 18000 osch mających 
wyżyw ienie z jednego przeds:ębioistw a. To już jest 
średm ę miasto-

Ponieważ robotnicy żywią znów rzesze rzemieśl
ników, sklepikarz/, kapców, restauratorów , wypada do
licz , ć dalsze 6000 osób znajdujących przy tem utrzy
manie.

Poważne sumy, przypadające miastu z podalków. 
oddziałają oardzo dodatnio na finanse miasta. Nie za
pomnieć przy tem naieży o najważniejszej rzeczy, że 
przem ysł tego rodzaju i pokroju uniezależnia Folskę od 
atSg-anicy i p zj czynią się do ogólnego dobrobytu w 
Rzeczypospolitej.

t~ Międzynarodowy kongres kas oszezodos- 
śc i odbył s^ę w  M -djoIauie w obecności M u sn o - 
liniego. .Yztęło w nim udział przeszło 500  dele
gatów  2 7  narodowości.

- f  Francuską pożyczka wewnętrzna. „Jour- 
naT dowiaduje -że, że -zos-.aly ustalone definityw 
ne watiunk* francuskiej wewnętrznej i •ażyczki 
premjvv, ej bez oznaczenia tej 'wysukośa. Pożycz' 1

będzie em itowana w czasie od L2. listopada do 10. 
grudnia ipod postacią bonów w artości nominalnej 
b00 franków  na 5 pre. kolejnym i serjam i po 500 
triljonów franków. Am ortyzacja odbędzie slię 
również kolejnfrhi serjami w  drodze losowania.

OIEŁDA LWOWSKA.
Na przedgiełdzie interesowano się wczoraj 

tylko Gazami i GazoJ tlą jwiży zWiiiększonein zapo- 
117chowani u po kursach mocniejszych. Ga zy 
wschodnie osiągnęły kurs 12.25 (ipod koniec 
12.20), Gaizolina zaś awansowała na 2.10. Lekki 
paoyt za Jaw orznem , zaofiaroyanie nieznaczne, 
Sporadyczne transakcje w Akumulatorach, Olku
szu, Przeworsku, Lnie&  W ęg'ówkach. Bank Zie
mian oddawano po 0.06 i 0.07. Poza tem w  innych 
papierach zastój, p rzy  braku zainteresow ania. — 
Transakcji w  akdjacih korowanych mało. Kursa 
naogół niejednolite. Popyt niewielki. Bank Hipo
teczny poprawił się na  0.62. Brown*y utrzym ały 
się przy środowym  kursie 7.80. Chodorów nieco 
mocniejsizy. Chybie, Cegielski,' u trzym ały  się n ,a 
wysokości ostatnich notowań. Górka z i 7 spadła 
n a  16.25. W aluty b e / zmiany. Popyt za Londynem 
Pragą i etdktownemi dolarami, za k tóre płacono 
5.18 Ir trzy  czw arte . Ruch dość ożywiony. T en
dencja niejednolita Usposobienie słabe.

OBROTY W AKCJACH.
Bk. Hipoteczny 0.62; Bik. Przem ysłow y 0.37, 

0.39; Bk. Ziemski Kredyt. 0.15, 0,17, Browary 
7.80; Chodoróiw 5,50. 5.60, 5.55, 5.60; Chybie 6.70, 
Cegielski 0,66, 0.6S, u.62, 0.63, 0,64, 0,65; Górka 
16.25; Ndęmojowski 0.53; Oikos 2.20; Pezel 0 26; 
P. Nafta 0.47, 0.45, 0.48; S iersza górn. 4.55; Tesip 
3.80, 3.75; Zieleniewski 10.75, 10.70.

NiekotowanP: Bk. Ziemian (100) 0.06, 0.07;
Gazy wtschodnie 11.75, 11 90, 12.00. 11.95, 12.25,
12.05, 12.20; G azy zachodne 3.05; Gazolina 1.80,
1.90, 2.00, 2.05, 2.10; Jaw orzno (100) 17.00, (25)
16.10, 1615; Len 0.50, 048; Machłejd 1.85; Nobel
1.60; Olkusz 0,76, 0.74, 0.75, P rzew orsk okazie.
207.00; W ęglóyki 0.02.5; Akumulator 0.25, 0.28.

* ••
W obrotach prywatnych noza giełdą była 

w czoraj tendencja niezmieniona.
D olary aineryk. 5.18^ do 5.18’A; doiary ka

nadyjskie 4.98 do 5.02; korony o zęske 0.1514 do 
0.1514; leie 0.02 do 0.02k i; franki franc, 0.27^ do 
0.28; franki szw ajcar. 0.97 do 0.98; funty szteH. 
23.20 do 23.50; niemieckie tys. s ta re  za 1 tys. 
0.48 do 0.50 gr.

Złoto: 20 kor. 21.70 do 21.80; 20 frank 10.60

19.80; 20 mark. 23.10 do 23.30; 10 rubli 27.10 do 
do 27.30 gr.

Srebro: kor. austr. 0.43L do 0.44; 5 kor.
austr. 2.25 dc 2.27; guldeny austr. 1.13 do 1.16; 
ruble 1.82 do 1.90; kopiejki za rubel 0 85 do 0.90.

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
El Dyskont, w arsi 4.95, S. dla Handlu piz^m 

J.00, B. Kredytowy w ar ».G.30. B, Handlowy w ar? z.. 6,05 
Przemysł. Pelskmn 0.25, Przemysłowy w?rsz. f  00, P 
Handl. p oi,na,i 2.00, B. Pizem ysi. Lwów 0,37, B. Zw 
Zaroh. 6,90, B. Zacnodni 1,85, B. Z4?. Ziemian 0,00. Ce
rata O.UO, fespy 4,lO, Kijewski 0,00, Puls (1,40, V/eit 0,00 
Wili 0,00, Eiekt, yczność 0,00, Pol. ir>v elekir. 0,0.' Cho
dorów 5,30, Cze sk 0,68, Częstocice 2,08, > iosGv/ice 2,60 
Michałów 0,00, Lukier 4,25, Węgiel 3,45, .Pol. Nafta O/uO 
Brugge? 00,00, Nobel 1.70, Ceg.elski 0,64, Modrze.iów V. 
5,10, 7-0,00, Norblin 0,95, Ostrowieckie 7,10, Parowozy 
0,39, Pocisk .,40, Rohn Cera. 0,00, Starachowice 262. 
Ursus 2,05, Zieleniewski (Z«,00, Zawierfcie 25,5u, Żymr- 
□ów 24,00 Eror-K wski 1,15, Syndyka* Ro'. 0,00, P a t  
Lloyd 0,00, Ćmiejćw n,52, 'iaberousch 5,15 Spiess C OT, 
Siła Swiati o 0,00, Firiey 0,00, Łazy 0,00, Drrcw o 0 00, 
Prze.a. leśny 0,00, Lilpop 3,67, Belnol 0,00, Hurt O Ój, 
Jab ł. awscy 0,00 Transp. i Żegluga 0,22, Piltzner 0 00 
Ruuzki 1,43, 0,141 Konopie 0.00, Snem 00,00, Zgie. e 
0,00, Pustelnik 0,00, Lenartowicz 0,00, Orthwein, 0^0 
Klucze 0,00, ,'epegu 0,00 Jstiow iec 0,00, Spirytus 2 45, 
Zach tow. 0,0C, Korek 0,J0, Majewski 00.0C, B rom  Bo- 
veri 0.00, Zj. Pabr. Masr. 0-00. — Tendencja mocniejsza 
(A W}

GIEŁDA GDAŃSKA.
W arszawa 100 11-106.64. Zioty H 6 98—107.§2 

N. Jork 5,5110-5,5440 Londyn 00,00 Paryż ó i.JO 00 
Szw= jcarj i 6 j  (0-00000 Niemca 100,000-000,u00.Włochy 
00 00 00,00, (AW).

Kursa walut 
1 Kurjer 
I Lwowski 

N- 950

Lwów
30 październ.

Warszawa 
30 październ.

Zurych |  
30 pażdziern.9

D e w \ z t
100 złotych . _v,oo — 99*75 j
1 funt ang. — 3343 23 46
100 frs łrm c. -- 27-20 27 32
100 fr. szwaj. --- loO"u '(XhJU
100 frc. belg. -- 2510 27-10
100 K czesk. --♦ — 1550 1550
100 K węg. — 000 o-™x»
lOOOOO k aust — 7'3?'/2 7-3
100 M niem. — 0U00O 12S
1 Dolar ąra. — 5*l8Va 5-20
100 Lir wł ołO0—o*oo 22 55 22-55
100 Lei u rn . 00-00 i 0u 290
100 guld. hol. ‘ — 20500 205-00
100 K norw. — —•— 74 5i
lOfj K duńsk. ------ tOO*'
100 K szw. — 138 10 136-75

1 Hiszpanja — 70*00
1 Belgrad 7-52

Pożycz, złota 613
Poż. koiej. 9C9
Bony złote "M3
Mlljoaówka 072

(A’Y) !AW)
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Zapiski.
„Bluszcz" nr. 43 porusza. najaktualniejsi: 

w św iecie 1 cbiecym zagadnienie pracy za y  odiu- 
>  ei kobiet, posiadiających wlasuie ogtni,s!ko - do
mowe. Zajmujące dane zawiera arty-W  &g»aw.o* 
zdawczy z kongresu w  Gracu, zwołanego pod 
hasłem walki z  handlem żyw ym  towarem.

Przegląd Ekonomiczny. W L>&i wycbndz!ć 
zacznie 15 listopada br „Przegląd Ekononrć nv“ 
miesięcznik pr/etnj łowo-haudlowy. PórfhMt za
powiedzi redakcji pi mo stojąc mi g n r c i-  ściśle 
ap< litycznym uwzględniać tędzie całoifsżLłt ży
cia gi s odarcze^o.

PIŁKA NOŻNA.
C z a r  ni—H a^m o n ea . Przyjacielskie zawody 

odbędą się w  niedzielę 2 listopada br. o godz. 2.30 
popołudniu na boisku Ż. K. S. Ha śnione a za ro
gatką łyczakowską. Hasmonea zechce sie: zreha
bilitować wobec lwowskiej publiczności za osta
tnio poniesione porażki i przeciwstawi Czarnym 
grę ambitną.

Pogoń w Warszawie- .G azeta warszawska** 
pisze „W  nadchodzącą sob i niedzielę rozegra 
lwowska Pogoń dwa mecze z F cio /rą . Spotkania. 
P1.w yższe należeć będą niewątpliwie dc najcie
kaw szych w  sezonie, albow cm z m ie lą  Się ze 
sobą dwie bodaj-że równe drużyny, grające 
z wielką ambicją1*. — W  zawodach i /eh  n ;e we- 
źm :e  udziału W acek Kuchar z powodu w ystąpie
nia w dziesłędioboju o m istrzostwo Polski. .Test to 
pow ażne osłabienie składu Pogoni, które incże

zaw ażyć zby t silnie na szali przypuszczalnego 
zw ycięstw a Lwowian

Zm ana w tabeli mistrzostw. Drugie miejsce 
w mistrizastwie okręgu lwowskiego jest dotąd 
meobsadizone. Po  U punktów zdobyli bowiem 
Hasmonea, Polonia i Czarni, różni od siebie te 
drużyny tylko stosunek baaimek. 1 tak Hasntonea 
m a na 16 zdobytych 10 straconych bramek, — 
Polonia 14:10, a Czerni 12:10. Poniew aż jednak 
R ew era w  ostatnich zawodach z  C zarnym i w y 
stąpiła z kilkoma) nieuprawnionymi graczami, d ru 
gie miejsce z 12 punktami po załatwienie tej spra
w y  przez W, G. i D. przypadnie Czarnym, o ile 
liasm onea . w soboGrch zawodu ch % Lechją n 'e 
v, ły su nie siię ilością punktów na drugie miejsce w 
mfetiYostwie.

Mistrzostwo Czechosłowacji' pi owadzi znana 
7. pobytu w  W arszawie praska diużyna Victoria 
Zi -k o v ; ma ona tylko jeden b mkt stracony  na 
d/ies ęć rozegranych zawlm Dla orientacji 
irzypom nieć w arto . że /  warszawska Polonm 
c z e g ra la  w  stosunku 2:4.

LEKKOATLETYK A.
Bieg maratoński. P. Z. L. A. w W arszawie 

organizuje na dzień 2 listopada br. k lasyczny bieg 
maratoński na przestrzeni 42 km. 195 ni. S tart 1 
meta w  W aw rze pod W arszaw ą, trasa  na znaj- 
diującem się w  dobrym  stanie gościńcu fortecz- 
niym do Zegrza. W  biegu wezm ą ud/, al najlepsze 
siły stolicy i ośrodków sportowych praw nej! 
w  lmzibie około 20. Z uznaniem należy podkreślić 
zorganizowanie tego biegu, k tóry  dotychczas w 
Polsce nie był rozgryw any,

iNA RCIARSTWG.
W alne zgromadzenie sekcji narciarskiej I. L, 

K. S. Czarni odbędzie się dziś w  piątek 31 b. m.

sfciego 8, I. ip. N.
ZAWODY STRZELECTWIE.

ń l. Zav odjr strzeleckie Związku Strzel, odbę
dą sie wj sobotę i niedz elę, 1 i 2 listopada b. r. na 
strzelnicy v. askoiwej Kleparów. Kozpoczecie za
wodów w  sobotę o 8 rano, na strzeimoy ICeoa- 
rów. Program  zatwodów obejmują iaiwocfy o  ty
tuł wyborowego strzelca, o m istrzostwo Związku 
Strzeleckiego, o „rekord celności**, o mistrzostwo 
Okręgu Lwów- o nagrodę w ędrow ną Zarządu Gł. 
o teikord szybkości, zawody celności.

Na dworcu głównym funkcjonuje biuro nfor- 
macyjffę dla przyjezdnych zawodników i gości. 
Każdy przybyw ający obowiązany jest zgOossć się 
w temże biurze, gdzie otrzym a legitymację n a  
kw aterę w  VI. Lyonie Taborów, ul. Arćlśzew- 
c kiego 1. 3.

P izez cały ozas zawodów funkcjoiiuje biuro 
ogólno-informacyjne w  lokalu Związku S ł-zeltc- 
kiego', p rzy  ul. Zielonej 7. W  sobotę w lokalu Zw 
Strzel, herbatka strzelecka;. W stęp dla gości i za
wodników wolny. Obiady i kolacje w  oenie 2 p .  
dziennie w ydaw ać będzie dla ~awodnfków i go
ści Kasyno Of cerskie iprzy ul. F ied ry  1.

U roczyste zamknięcie zawodów, w ręczenie 
nagród i dyplomów odbędzie się na Strzelnicy 
Kleparów w niedzielę 2 listopada o godz. 15 po 
jpłudntu. Zgłoszono do zawodów zawodników 

80-ciu z całej Polski.

i in n e  d o o b t j d o  kra\»ieczyzny
poieca

M a g s z p

Stanislsisa
Lwów, SOBIESKIEGO 9. 8063

UPSIA W U l  FA1RS1A ORGANOM I t e M
egzystująca od 1843 roku nagrodzona 
medalami na wystawach krajowych

DOMINIKA B I E R N A C K I E G O
w e W ŁOCŁAW KU, ulica KaUaka Nr. 17. tel 209 

(dom własny}.
Fabryka wykonywa nowe, oraz restauruje organy 
wszelKich systemów, według najnowszych w ym r- 
gań techniki, przy pomocy maszyn parowych. 
Obecnie zostały zamów sonę wielkich rozmiarów 
koncertowe or&any do Kościoła Św. E lżbiet\ we 
Lwowie Móre to za kilka miesięcy oęaą ustawia
ne w Kościele, jakoteż w tym czasie w vkorała 
restauracje organów w Kościele Św Marji Ma
gdaleny i v klasztorze OO. Dominikanów we 
Lwowie. — /g ło szen ia  proszę k>erować tylko pod 
adresem moim we Włocławku. — Bliżssycn in
formacji udziela p. RUB1NGER, ul. Leona Sa

piehy Nr 10. Lwów. 76/5

Pożyczki hipot. długoterm inowe
na realności berlińskie oraz większe zaliczki na 

czynsze „IM.MOBILE*, Berlin Rheinstr. 10. 
Zastępstwo „IMMOB1lE “, Lwów, Pasaż Miko- 
8107 lascha, schody 2.

W Ę G IE L
górnośląski, dąbrowiecki

K O K S 80W2
dos arcza wagonowo na dogod

nych warunkach

SYN BYK A I ROLNICZY S  A. W Krakowie 
O D D Z IA Ł  L m , ul. Marii

<* •Laboratorium chern.-farmaceutyczne •
A p .  ł i O W A L S K I  8 

W ARSZAWA 8066 •  
poleca proszki od bólu głowy dla ^  

dorosłych, znak fabryczny •

Żądać w aptek. „KOWALSKłNA"!

C z a s  o i l i io u ł ić  p r z e d p ł a t ę !
Prosimy uprzejmie o jak najrychlejsze nadesłanie prenumeraty

na listopad 1924. w ia i z ewentualną L a k a ł o k c i ą  
ceiem u r e g u i o w a  i  i a  n a k ł a d u

Jed n oczen ie  m t o m y  P. I .  M i n  „K u n era  Lwowskiego'1 t ia iw y t w m is z y  
w arszaw sk i ilustrowany tygodnik „ i L i  s  r i i  i t  i  A “

Prenumerata „KuĘera Lwowskiego'*
bez dostawy . . • mies. Zł. 3.30 kwart. Zł. 9.40 
z dostaw ą luo prze- 

syłLą pocztową mies. 7-ł. 3.60 kw art Zł. 10.20 
zagranicą . . . .  mies. Zł 5.50 ,  Zł. 15,50

Pojedynczy numer 15 gr., na prowincji 17 gr.

Prenumerata Tygodnika llutrowanego 
I L I S T B A C J A "

z dostaw ą lub przesyłką poczt. mies. . . Zł. 2.50 
kwartalnie . . Zł. 7.40

zagranicą k w a r ta ln ie ......................................Zł. I0.5u
Pojedynczy numer 60 gr.

BRDBHE OGŁOSZENI
KURJERA LWOWSKIEGO

zamieszczamy na I. stronicy.
Kio poszUKuje posady albo pracowników 

kto chce kupić lub sprzedać coitolwiek etc 
ogłaszać eowiuieu w drobnych ogłoszeniach 
„Kurjera Lw.* Ogłoszenia te rozoiakatowane 
są po mieście. — Wielka poczytność i skutek

Cena drobnych ofŁszsń za każdy wyraz 
6 gr. K dphc i sprzedaż 8  gr. Matry
monialne i prywatna korespondecja 10 gr. 

Dla poszukujących pracy 4  gr.
Z prowincji zamówienia przesyłać mo
żna listownie, załączając kwotę przypaóa- 
— ;ącą w znaczkach pocztowych. —

Zamówienia przyjmuje administracja 
„KURJERA LWOWSKIEGO* przez eały 
dzień od godz. 8 rano do 7 Wieczór.

Baczność!! Okazja!!
?SrS,“ dS= fo to g r a f ic z n e :
jeden aparat fotograficzny składający się z dobrej 
suczewk’ 4.5 x 6, ,idnej kasetki, iamr y^^erwonej, 
pół tuz. klisz, paczki papieru tot., wywoływacza, 
utrwalacza, złotej kąpieli, 2 miseczek, i apiki tło 
kupjowania, za  w azystko  i-azeip 25 Żt. Przesyłki 

za zaliczką w ysyła: 8116

J. S c h a ri, B ia ła -B ie ls k o , S k ry tk a  23..

P0L0N0 ROMANA
Mil, W M  111 i  lii. ?r. UEk

węgiel górnoślgsHi
z dostawą ao domu po cenie

z ł. 48*50
na 4 raty miesięczne.

■ 9
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P R Z E W O D N I K  I N F O R M A C Y J N O - R E K L A M O W Y
„KURJF.RA LW OW SKIEGO" w e Lw ow ie.

N i ż e j  p o d a n e  f i r m y  p o l e c a  m  y  P ,  T .  S z a n .  C Z Y T E L N I K O M

C U K I E R N I E FABRYKI WÓDEK K A P E L U S Z E K R A W C Y MALARZE POk Oj. 0 B J A D Y STOLARNIE WYROBY METAL.
R endez-vous  e leganckie 
go  świata  w  pie rw szorz  
CUKIERNI H. WELZA 

ul Akademicka 5.

Z w iązek  Przeds .  Gorzelń  
Rolniczych S. A. F a b ry 
ka wódek  ga tunkowych 
i likie rów we Lwowie.
Biuro zam ówień:  ulica 

Kościuszki 7 Tel . 397.

Salon M od S, Hónig, 
p a saż  H a u sm a n a 7 ,  p o le 
ca na jnow sze  modele.

R iE u E R  OSKAR, p  ico
wnia  sukien m tskich, 

Choeimska  1. W ykońc  e- 
nfe solidne wg. na jnowsz .  

modeli.

JAN S K O W R uN  praco
wnia kos t jum ów  i* łaazczy 

dam sk ich  v  
Lwów, ul. Sza jnochy 2. '■

PRACOWNIA  DAMSKA 
Andrzeja  P e lczara ,  Ba
to rego 22, w ykonuje  sta- 
l a n a i e  po cenach  umia r'  

kowanych.

M arcin R atajczuk 
ul. S a Iownicka 20.
I, p.  W ykonan ie  an y s t .

RESTAURACJA

J . M A n G A
dawniej Hotel Francuski 

poleca

o ttrja  & s?
z 3 dań po  zt.  1- j . objady 
z  2 dań po z '  —, oraz 
dobo row y  bufet.  Do ko-  
i/ c j i  KONCERT MUZYKI 

w ojsk .  40 po.

PRZYBORY PODRÓŻ.

F. HOKNUNG i Ska,  ul. 
Szpita lna  64. Meble i 

s to la rka  budowlana.

ZNACZKI dla  p s ó w  wy
konuje  , fi rma ANDRZEJ 
BERLIŃSKI,  Lwów, ul. 

G łowackiego 4.
K. SOTSCHEK 1 E. DU
DEK, , lac M arjackl  5. 
(d: w ny Hotel francuski)

CUKIERNIA 
MIECZ. EN G L A,
Lw ów , Leona Sap iehy  27 

leca t o n y  1 ciasta .

K I L I M Y MECHANICY STROICIELE FORT. Wyroby szczot.
FUTRA

FUTRA. W z o r y  n a jm o 
dn ie jsze ,  c en y  um ia rk o 
w a n e ,  dogodne w a r u n k i ,  

u fi rmy E. S O L I K ,  
Sob iesk iego  4.

PORTIERY, kapy  k i l imo
w e ,  s y n d y k a t  KILIM
KARSKI, Lwów, Chmie lo
w sk iego  17. Te l.  25-94

MASZYNY DO SZYCIA
po cenach fab rycz nych  
poleca M. N ow a-k i  Lwów 

G róde cka  63.

BR. M A R K I E W I C Z ,
organmis trz  i s tro ic ie l 
for tepianów, ul. S z e p t y 
c k ic h  1. 6. przyj  muje 
wszelkie  robo ty  w zakres  

w rh o d z ą c e .

SZCZO TK I
wszelk iego rodzaju  po le 
ca P. T .  Publiczności,  
chrześc i jańska  w y tw ó r
nia M ;rjan G rzegorczyk 

i Sp-, ul. Boimów 1., 
dom kapitulny we Lwo- 

w e.

KWIATY n a u k a

CYNnOGRAFJA GALANTERJA S A L O N  K W I A T Ó W  
P io t ra  BODNARA, ulica 
Lecna  Sap iehy  3. FILJA: 
Sobieskiego 17. — po le 
ca codzieó  świeże: bukie 
ty , wiązanki i  wieńce.

Kurs  ję zyka  angielskiego 
rozpoczę ty  p r  y p i .  B e r 

na rdyńsk im  17., i- p.

SZKOŁY MU7YCZ.
. H E L I O S '  

ST. CWAK i SKA 
ul. Z im orow icza 14

POŃCZOCHY, skarpetk i ,  
svvetery i . ch u s tk i  — po
leca G. ŻywCzak, ulica

KAROL BARAN, Lwów 
Ł azarza  10. Pracow nia  
sukień dam sk ich  poleca 
s ię .

WALIZKI,  TOR BY oraz  
wszelkie  p rz > b o ry d o  po
d ró ż y  poleca w ła sn e g o  
w yrobu  M. KRZEMEŃSKI 

K o p e rn ik a  10.

Konces jonowana  szkoła  
FOR TE PIA N U  CYTRY 
IDY GUNI-DANEK, ul.

Rom anowicza  22.

Ż A R Ó W K I

OPTYCY „ZAR EG" F a bryka  
źarówek„ ul. Lwow. Dzie
ci 25. Tel.  640., re g e n e 
ru je  s ta re  żarówki.  Cenyt Z n P k l

wojskowe,  s tudenckie ,  
s p o r to w e  i cywilne, przy- 
b o ry  w ojskowe 1 do 

szermierki.  
Fabryka  i z a p e k  JANA 
WITTMANA, Lw ów , ul 
T r y b u n a l s k i  1. Wie lki

Raglany, K apelu
sze, B ieliznę, 

po leca 
GÓRSKI i WITEK 

pi. M arjacki 5

L O K A L E MAKS M EN K ES,  Lwów 
plac  Halicki 3, poleca 

wsze lk ie  p rz ybory  op ty
czne.

OBUWIE

PRALNIE SZKŁO PORCELANA
S A L O N  K W I A T Ó W  
M. Kmic ióskiego,  Lwów 
ul .  Bato rego  6, poleca 
kw ia ty  świeże,  wazono
we, b uk ie t ,  kosze  dla  

teatru  1 wieńce.

B A R  K A W IA R N I
, U D Z I A Ł O W E J '

P iekarska  2. 
K oncert Salonowy 

Dancing

PRALNIA, ZybLkiewicza 
35. Przyjm uje  wszelką 

robotę  i w ykonuje  
w szvbkim cz 'Sie.

NA RdTYl
OKAZYJNIE i 

Leona Sapiehy 67.
O buwie  męskie  i damskie  
poleca z w łasnego w yro 
bu i reperacje,  SZ EL EST 

A snyka  2.

RESTAURACJE TOWARY ZELAż

FOTOGRAFOWIE A. FRANKEL, Leona Sa
piehy 69, kuchn ia  domowa. 
Bufet obfity. Ceny niskie.

K. PASZANDA i K. T O 
CZYSKI, handel  to w a 
rów  żelaznych, Lwów 
ul. K ochanow sk iego  1, 

( róg  ul. Pańskiej).
Po leca  t . ę  atelier fo togr.
Fr. Edw. ROSZKO 

Łyczakowska 55.

A. CZECHOW. 3

C Z A R N Y  M N I C H .
(Przekład z rosyjskiego H. L.).

(Ciąg dalszy)

—  Hm... Naturalnie, wszystkiego wiedzieć 
nie można. Choćuy umysł był bardzo pojemny, 
wszystkich wiadumości nie pomieści. Ty więcej, 
panie t>go, do iilozoiji ?

— Wykładam psychologię. Studjuję wogóle 
filozofję. >

— I nie znudziła ci się ?
— Przeciwnie, tern tylko żyję.
— No, to daj ci Boże, pow edział pan Pie- 

socki, w zadumie gładząc swe siwe bokobrody... 
Daj ci, Boże... Cieszę się bardzo, żeś zadowolo
ny... cieszę się, mój chłopcze...

Lecz nagle wsłuchał się, twarz jego przy
brała straszny wyraz, pob egł w bok i wkrótce 

.. niknął za drzewami w obłokach dymu.
— Kto przywiązał konia do jabłoni? Boże 

mój, Boże m ój! Zapaskudzili, zepsuli, zeszpecili. 
Przepadł sad! Zginął sad i Boże mój!

Ody wrócił do Andrzeja, na twarzy jego 
malowało się wyczerpanie, poczucie krzywdy i 
obrazy.

— No, co tu poradzić z tem przeklętym 
chłopstwem, — powiedział płaczliwym głosem, 
rozkładając ręce. — Stefan woził w  nocy nawóz

i przywiązał konia do jabłoni. Okręcił drań, lej
ce tak mocno, że kora w trzech miejscach po
pękała. W idzisz? Mówię mu, a on tuman zaka- 
mieniały, tylko ślepiami łypie. Powiesić takiego, 
to za mała kara!

Po chwili już uspokojony wziął Andrzeja 
w ramiona ł ucałował.

—  Daj ci, Boże, daj! — zamamrotał. — Bar
dzo się cieszę, żeś przyjechał. Niewypowiedzia
nie... Dziękuję.

Po chwili tym samym szybkim krokiem i z mi 
ną zafrasowaną obozedł cały sad i pokazał swe 
mu byłemu wychowankowi wszystkie oranżtrje, 
cieplarnie, inspekty i swoje dwie pasieki, które 
nazywał cudem naszego stulecia.

Tymczasem wzeszło słońce i zalało blaskiem 
cały sad. Zrobiło się ciepło. Przewidując jasny, 
w esoły, długi dzień, Andrzej uprzytomnił sobie 
naraz, że to dopiero początek maja i, że przed 
sobą ma jeszcze całe lato, równie jasne, wesołe, 
długie, i nagle w piersi drgnęło coś radoś..ie, 
jak za lal dziecinnych, gdy latał po tym ogro
dzie. Z kolei on objął staruszka i ucałował czu
le. Obaj wzruszeni wrócili do aomu i sieaii do 
herbaty ze śmietanką i obwarzankami. Stare por
celanowe filiżanki i te obwarzanki znów p n f-  
pomniały Andrzejowi dzieciństwo i lata pacholę
ce. Piękna terażnie szość i budzące się wspom
nienie przeszłości zlewały się w jedno. Uczucia 
te tłoczyły się w duszy, lecz było mu dobrze i 
błogo.

Doczekał się przebudzenia Tani, wypił z nią 
kawę, pospacerował, potem poszedł do swego  
pokoju i siadł do pracy. Czytał uważnie, robił 
notat d i od czasu do czasu podnosił oczy, aoy 
spojrzeć przez otwarte okno łub na świeże, je
szcze wilgotne od rosy kwiaty, stojące w wazo
nie na stole, potem znów spuszczał oczy na 
książkę i wydawało mu się, że każda żyłka tężni 
w nim radością.

II.

Na wsi prowadził w dalszym ciągu takie 
nerwowe, niespokojne życie, jak w mieście. Du
żo czytał i pisał, uczył się włoskiego i gdy spa
cerował, z- przyjemnością myślał, że za chwilę 
znów siądzie do pracy, Spal tak niewLle, że dzi
wili się wszyscy w domu; jeżeli prz padkiem 
zasnął w dzień na pół godziny, to już potem ca- 
ią noc nie zmrużył oka, a po bezsennej nocy, 
jakby nigdy nic, czuł się rzeźki i wesół.

Dużo mówił, pil wino i palił drogie cygara. 
Do Piesoćkich często, prawie codzień przyjeż
dżały panny, które wraz z Tanią grały na piani
nie i śp iew ały, czasem przyjeżdżat młody sąsiad, 
dobrze grający na skrzypcach. Kowrin słuchał 
muzyki i śpiewu chciwie, i to go wyczerpywa
ło ; uzewnętrzniało się zaś to w ten sposub, że 
kleiły mu się oczy i głowa przechylała na bok

(C. d. n.)
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